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PROSTEMI DROGAMI
Lwów. 22 maja.

Jasne punkty, do których dążymy, 
Oświetlają również drogę — idziemy 
wówczas śmiało sami i wszyscy na nas 
patrzący wiedzą, dokąd i po co idziemy. 
W Polsce obecnie zapanowała tajemni­
czość dróg i celów, tajemniczość, z któ­
rej zdaje sobie sprawę zagranica, ale nie 
Polska. Egzemplum ostatnia zmiana ga­
binetu. W  niedzielę rano nie wiedziała 
publiczność W arszawy o  dymisji gabi­
netu, a tern mniej o nowym premierze. 
Ale w  sobotę wiedział i mówił Berlin, że 
w poniedziałek nastąpi w Polsce zmiana 
rządu, że premjerem będzie ten i ter 
w czem się zupełnie nie pomylili. W  Pol­
sce tajemnica — na zewnątrz wiedzą do­
kładnie. nawet ze szczegółami. W ycią­
gać wnioski z tego jednego faktu bytofty 
za wczesnem i dla samej lrgiki niewłaś- 
ciwem, trzeba czekać na inne, aby nie 
uogólniać jednego szczegółu.

Tajność, jaka zapanowała wokół nas,
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Opera Pomorska w  Toruniu
TORUŃ 21. 5. In s ty tu t Bałtycki w  To­

run iu  nosi się z zam iaram  uruchom 1 enia 
w najbliższym  czaBie Opary Pom orskiej z 
siedzibą s t a l ł  w Gdyni, noszącą jednak ­
że chakter objazdowy. In icjatyw a ta  bu-- 
dzi w pew nych kołach poważne zastrze­
żenia ze względu na prow adzoną jrz e z  &.*- 
n a t G dański operę w Sopotach. Niem niej 
je d n as  m a ona w ielu entuzjastów , którzy 
w tych dniach zw ołują w tej spraw ie ze­
bran ie  przedstaw icieli organizacyj i k u l­
tu ra lnych  na Pom orzu.

Odwołanie oszczerstw  
p rze z „W olnom yśliciela"
WARSZAWA, 21. 5. (KAP) Już po 

faz drugi przed sądem miała się odbyć 
rozprawa w  związku z oszczerstwami, 
rzuconetnl przez pisma sekćiarskie i wól- 
nomyślicielskie z okazji przyjęcia Chrztu 
św. przez posła japońskiego śp. Józefa 
Kawai i pogrzebu, urządzonego przez 
par. św. Krzyża w Warszawie. W  pierw­
szej rozprawie redaktor „Polski Odro­
dzonej", organu sekty Farona, został 
skazany przez sąd na 2 miesiące aresz­
tu. Na dz. 18 bm. została wyznaczona 
rozprawa przeciwko wydawnictwu 
„Wolnomyśliciel Polski" z oskarżenia 
proboszcza par. św. Krzyża, ks. super­
iora Lorka. Jak ustalono z rejestru han­
dlowego (A. Rs. VI. 869> wydawcami 
powyższego pi|m a są m. m. Dawid Ja­
błoński i Teofil Jaśkiewicz (Henryk 
Wroński), zastępca naczelnika wydzia­
łu pers. Min. S. Zagr.

Przed rozprawą obrońcy oskarżone­
go redaktora „Wolnomyśliciela" zwró- 
cili się z prośbą do ks. superjora Lorka 
o przebaczenie, proponując wzamian za­
mieszczenie w „Wolnomyślicielu" odwo­
łanie oszczerstw i przeproszenia par. 
św. Krzyża za zniesławienie. Ks. super­
ior Lorek, pragnąc dać wyraz, iż nie 
kieruje się uczuciem zemsty, wobec 
skruchy i przyznania się do winy błą­
dzących bezbożników zgodził się na urno 
rżenie sprawy po zamieszczeniu w „WoI 
nomyślicielu" odwołania i przeproszenia.

wprowadza społeczeństwo w  niezdrowy 
stan psychiczny, a ten — jako niezdro­
wy, — może stać się łatwo źródłem 
zgubnych faktów dla całości. Nie bądź­
my jednak zbyt ogólnymi i spróbujmy 
przytoczyć parę przykładów owej psy­
chozy społeczeństwa, która wywołuje 
objawy zupełnie niezrozumiałe. Oto np. 
emerytura. Normalnie przemyślana i u- 
stawowo zatwierdzona zapewniała każ­
demu pracownikowi państwowemu u- 
trzymanie na stare lata w oparciu o fun­
dusz, na który sam funkcjonariusz złożył 
wyznaczoną mu stawkę. On sam kunił 
sobie prawo do pobierania pensji eme­
rytalnej i czekał niecierpliwie tej chwili, 
kiedy przyjdzie do zużywania chleba 
bene merentlum. Z reguły bywało tak, 
że ostatni rok swej służby spędzał przy­
szły emeryt na urlopie i był zadowolony 
z siebie i państwa, które mu ten wypo­
czynek gwarantowało. Jakżeż dzisiaj sta­
ło się inaczej! Urzędnik, mając swoje 
wysłużone lata, drży z obawy, nie chce 
opuścić biurka, nie robi miejsca innemu, 
bo... bo nie jest pewny jutra, Dowiedział 
się bowiem, że emerytura, to „dar z łas­
ki", a on tę łaskę własnem: pieniądzmi 
zapłacił, przekonywa się na innycłr że 
wymiar emerytalny jest każdego roku 
inny, stale mniejszy — zatem obawa je- 

vgo rośnie, a z nią rodzi się 1 rośnie nie­
wiara i nieufność. Że to dobrze nie Jest, 
rozumiemy wszyscy; najlepiej powinni 
rozumieć t-iml ci, od których to zależy.

A teraz inna dziedzina — harcerstwo 
I jego zasada. Temat, do którego jeszcze 
powrócimy, interesuje nas obecnie, gdyż 
dowiedzieliśmy się, że wprowadza się 
„nową czystość" jako zasadę dla dziew*

cząl Koleżeńskie małżeństwa i t. p. Inno­
wacje wypierają, co było dotąd ustalone 
1 uznawane przez ogół i zainteresowane 
harcerki. Niema chyba człowieka w żad­
nym zespole, a może i między wyznaw­
cami nowych zasad, któryoy potępił 
czystość naszych dziewcząt I głośno 
każdy z nich to wyzna, a równocześnie 
w  skiytości przed okiem ludzkiem snuje 
plany wprost przeciwne temu, co mó­
wi. Czy to aby jest zdrowo i w porząd­
ku?

W  ostatnich dniach dowiedzieliśmy 
się, że komisja zbadała salę Sokoła-Ma- 
cierzy we Lwowie i orzekła, że wobec 
tylko... sześciu drzwi, prowadzących ze 
sal na korytarze, dozwolony jest udział 
w zgromadzeniach tylko dla 300 osób. 
Na jednej z tych sal ustawia się 600 
przeszło krzeseł, które zajmują zaledwie 
2/3 sali, poza temi 6 drzwiami opuściła 
komisja dalsze drzwi, które mogą być 
w każdej chwili otwarte. 1 stąd nowe 
zarządzenie... A porównajmy, ile jest we 
L » ' wie sal kinowych, które nie mają 
fet&ciu wyjść, Czy inne sale, na których 
będą się obecnie odbywały n. p. wiece 
wyborców samorządowych, mają choć­
by takie tylko warunki i otrzymaj," Rów­
nież podobne zastrzeżenia?

Żyjemy w błędnem kole paradoksów, 
które kłócą się z celowością i dobrem 
publicznem, widzimy wprost odwrotne 
wszystkiego skutki, bo nie można zgwał­
cić życ'a i nadać mu form sztucznych, a 
przecież takie usiłowania istnieją, a na­
wet odczują się w formie za-ządzeń, 
czy poleceń. Sknd one sie biorą? Pod­
pisuje Je najczęściej ten. kto temu jest 
stanowczo przeciwny, kto inspiruje, nie

icowy
w e  Lw o w ie

Lwów, 22 maja.
Zjazd dzielnicowy S. N. odbył się w 

lokalu przy ul. Piłsudskiego 16 w nie­
dzielę, ania 20 bm. Pod przewodnictwem 
prezesa Zarządu dzieln., senatora prof. dr. 
Stanisława Głąbińskiego i ze współ­
udziałem posła Tadeusza Bieleckiego 
obradowali rano i popołudniu delegaci 
poszczególnych powiatów. Omawiano 
postanowienia Rady Naczelnej S. N., któ 
ra odbyła się 15 kwietnia, kwestje pro­
gramowe i taktyczne. Wobec prób roz­

bicia jedności Stronnictwa zebrani, a w 
szczególności młodzi, zajęli zaecydowaue 
stanowisko, iętnując je i stwierdzając 
zupełną karność i zaufanie w stosunku 
do władz naczelnych S. N W  sprawo­
zdaniach poszczególnych delegatów od­
zwierciedliły się znaczne postępy, jakie 
organizacja poczyniła w kraju wśród 
szerokich mas, które odwracają się od 
demagogii wszelkiego rodzaju i stają pod 
sztandarem narodowym.

Działalność masonerii na Kaszubach
GDYNIA, 21. 5. (KAP) W  tych dniach 

do niektórych obywateli Gdyni i całego 
wybrzeża polskiego masoneria przesłała 
bezpłatnie egzemplarz „Wolnomyślicie­
la" w tym celu, ażeby zapomocą ankiety 
wybadać ludność i swojemi niedająoemi 
się poprostu nawet powtórzyć bredniami | 
i bluźnierstwami ją obałamucić 1 dla ma­
sonerii pozyskać. Pod ankietą figurują 
nazwiska: Leo Belmont, St. Aste, Robert 
Froelich, W. Knapp‘e, Józef Litauer, 
Aleksander Pallier, dr. Henryk Raabe, 
Wolmout i wielu innych osób wyznania 
mojżeszowego.

W  ankiecie swej masoneria rzuca 
wyraźne groźby:

„Wierzący zupełnie nie wyczuwają

tych ogromnych wpływów, które wokół 
nich dokonywujemy. Przyczyną tego 
niewyczuwanla jest zbytnia pewność 
swego stanowiska religijnego. Tem le­
pie], jeśli mają takie złudzenie, bo ani się 
spostrzegą, ]ak im pod bokiem Kościoła 
wyrośnie wielka potęga ideowa maso- 
ner]i. Nie doceniają nas w swem zaśle­
pieniu, ]ak niegdyś cesarz Dioklecjan 
(284-305) nie doceniał mocy rodzącego 
się chrześcijaństwa".

Jak widać z powyższego, masoneria 
otwarcie już atakuje Kościół, usiłując 
wydrzeć wiarę i zdemoralizować prze- 
dewszystkiem lud tak gorąco przywią­
zany do katolicyzmu, jak np. Kaszubi.

wiemy. Tajność, dzięki której usuwa się 
z pod odpowiedzialności właściwy au­
tor, prowadzi nietylko nasze społeczeń­
stwo, ale całą ludzkość na bezdroża. Za­
nik jasnej i jawnej metody działania, o- 
partej na chrześcijańskiej zasadzie „ko­
chaj bliźniego, jak siebie samego", jest 
powodem coraz baraziej wzrastającego 
rozgoryczenia, a co zatem idzie, braku 
zaufania. <

Nie jesteśmy jednak narodem, kró- 
regc początek datuje się od daty roko­
wań pokojowych po ostatniej wojnie, 
czy jeszcze później, jesteśmy starym ze­
społem z tysiącletnią niemal tradycją 
własnego bytu, jesteśmy narodem, który 
oparł swój rozwój na zasadach kultury 
zachodu i na chrześcijańskich podsta­
wach kształcił swoją duszę zbiorową, 
Temu ani zaprzeczyć się nie da, ani za­
wrócić z drogi całego życia społeczeń- 
stwą nikt nie potrafi. Tylko krótko­
wzroczność 1 nieznajomość właściwej 
duszy społeczeństwa może dyktować 
posunięcia, które sprzeciwiają się istot­
nym potrzebom narodu. Tę właśnie 
krótkowzroczność należy zarzucić — 
a to w interesie państwa, jest to bo­
wiem najżywotniejszy postulat rozwoju 
narodu. Pragniemy wszyscy dobra i po­
tęgi państwa, al*i tę osiągnąć można tyl­
ko przez dobro i p-otegę duchowa naro­
wi, do tej zaś idzie się prostą drogą. — 
Człowiek zasad nie znosi krętactwa, 
brzydzi się podchodzenia z uśmiechnięta 

r,mlhą i z ukrytemi w rękawie wrogieirii 
zam arami. Pewnym grupom brak w łaś­
nie tej odwagi, te; zasady kroczenia po 
Iinji prostej, bo brak im zasad chrześci­
jańskich, brak wytycznych wyoracowa- 
nych przez kulturę zachodu. Starają s:ę 
przysłonić brak ten tupetem, pewnością 
siebie, nieomylnością w wygłaszaniu są­
dów, ale skutki tego są zbył boleśnie wi­
doczne i odczuwane przez społeczeń­
stwo. Czy wschód, czy zachód obejmuje 
nas w swoją orbitę, to rozstrzygnie o na- 
szem być albo nie być. Zachód w swym 
dorobku kulturalnym podaje ideę jako 
wytyczną, urabia dusze ludzi według 
miary tej idei i pomaga człowiekowi 
kroczyć tą samą drogą, według jednako­
wych wskazań do jasno postawionego 
celu. Inaczej wschód ze swoją wytyczną 
kultu jednostki. Są tam również w ytycz­
ne, ale kiedy zachodnia idea jest wiecz­
na, to na wschodzie człowiek, uznający 
kult jednostki, przejmuje chwilowe w y­
tyczne tej jednostki, gdy zmieni się jed­
nostka, zmienić się musi także idea. Dla­
tego na wschodzie chodzi się manowca­
mi, nie idzie się wprost do celu, bo nie 
wolno odkryć przed czasem kierunku.

Nie wypieramy się, gdzie czujemy s ię ' 
przynależnymi, a z tego wynikają jasne 
drogi postępowania. Są niemi — zachod­
nia chrześcijańska kultura, jawność i od­
powiedzialność za wszystkie czyny, aby 
zaś one opanować mogły nasze życie, 
musi zniknąć tajność poczynań i krętac- 
kie metody, musi zapanować jawność i 
prosta droga w  dążeniu. Taką zmianę 
przyjmie społeczeństwo z ulgą.

M. PRA W D 7IC
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Wlec Listy (atollcko
Dlaczego b ie rze m y u d zia ł w

Lwów, 22 maja.
Cg) W  niedzielę w godzinach południo 

wych odbyt się w sali „Sokoła - Macie­
rzy" wiec Listy Katolicko - Narodowe], 
poprzedzony przemówieniem wstępnem 
prezesa „Stronnictwa Narodowego" mec. 
dr, Jana Pierackiego, który odpowie­
dział na pytanie dlaczego „Stronnictwo 
Narodowe" staje do wyborów samorzą­
dowych. Prezes Pieracki omówił zna­
czenie samorządu w Polsce zarówno 
jako czynnika pracy obywatelskiej jaso 
też szkoły obywatelskie!. Z kolei mówca 
scharakteryzował znaczenie samorządu 
dla m. Lwowa, przyczem stwierdził, że 
Lwów jako miasto polskie, musi nadal 
Pozostać polskim. Jednak Lwów i jego 
polscy mieszkańcy muszą odbyć dalszy 
potężr,y pochód polskości w kierunku 
zupełnego spolszczenia tego grodu. Mów 
ca wskazał na niebezpieczeństwa, które 
ten pochód wstrzymują.

Z kolei prez dr. Pieracki omówił 
znaczenie Lwowa, nietylko jako stolicy 
województwa, ale grodu, który wybija 
piętno swej dziejowej misji i narodowy 
cha-akter r.a olbrzymiej połaci kraju. 
Mówca, omawiając wytyczne gospodar­
cze. stwierdza, źe obóz narodowy i kan­
d y d a t  Listy Katolicko - Narodowej, 0 'e 
zdobędą możliwość pracy w sam orzą­
dzie, przeciwstawią się zdecydowanie 
przerostów* fiskalizmu i etatyzmowi, 
by zdobyć warunki pracy dla obywateli 
Lwowa, b y  im w ywalczyć możliwość 
życia ' jutra. Obóz narodowy wyniku 
wyborów  nie przewiduje. Prez. P ierac­
ki omawia w szystkie doświadczenia ja­
kie poczynił Komitet Listy Katolicko- 
Narodowej w dniach ostatnich. Trudno 
— należy stocżyć walkę w ramach praw 
1 ustaw, by się przyuczyć, jak obywatel 
polski ma się bronić.

Przemówienie prez. Pierackiego pel- 
tje głębokiej troski o polskość Lwowa, gil 
ne w swych akcentach katolicko-naro­
dowych, przyjęli zebrani burzą okla­
sków,

Z kolei w itany oklaskami stanął na 
mównicy jeden z najlepszych znawców 
samorządu, a specjalnie samorządu 
lwowskiego p, inż. Konstanty Biernacki, 
czołowy kandydat Listy K atolicko-N a­

rodowej w okręgu XII. W  swym dosko­
nale ujętym referacie omówił budżety 
tr Lwowa, zwłaśzcza ich stronę docho­
dową, która w 60 procentach płynie z 
podatków, w 21 proc. z przedsiębiorstw 
komunalnych, a tylko w drobnym pro­
cencie z olbrzymiego majątku gminy 
miasta Lwowa. Podatki, którycn liczba 
dochodzi do 35, obciążają mieszkańców 
L w ow i po 40 zł. na głowę, a trzeba pa­
miętać, że Lwów nie posiada ani t. zw. 
góry przemysłowej ani dołu zarobkują­
cego. Płatnik podatkowy Lwowa, to 
biedna, wyniszczona warstwa średnia.

Mówca omówił szereg podatków, 
k*óre są zbędne i uciążliwe a więc mię­
dzy innemi podatki: od niezapłaconych 
weksli, od niezabudowanych placów, po­
datek hotelowy, które ściągane są tyl­
ko pod kątem fiskalnym, a nie gospodar­
czym.

Z kolei omawia ini. Biernacki dyna­
mikę lwowskich przedsiębiorstw samo­
rządowych i tych, które przeciwstawiają 
się inicjatywie prywatnej mieszkańców 
miasta (arrowizacja). Inż. Biernacki 
wskazuje na możliwości zdobycia docho 
dów dla gminy przez kreowanie innych 
przedsiębiorstw, a temsamem odciążenie 
podatnika lwowskiego Dłużej zatrzy­
muje się referent przy zagadnieniu bu­
dowy hal targowych, stadionu, przy rac­
jonalnej polityce terenowej, eksploatacji 
Brzuchowic itd.

Silnv nacisk kładzie inż, Biernacki na 
zagadnienie bezdomności Lwowa i hasło 
„dach nad głową" uważa za kwlśstję dla 
Lwowa pierwszorzędną. Pod koniec 
omawia politykę dróg 1 komunikacji 
lwowskiej jakoteż akcję budowy szkół.

Programu gospodarczego czołowego 
kandydata Listy Katolicko - Narodowe), 
opartego na bogatem, wieloletniem do­
świadczeniu, popartego bogatym m ater­
iałem statystycznym , wysłuchano z '"„tę 
bokiem zainteresowaniem i nagrodzono 
rzęsistemi oklaskami.

Jako następna mówczyni stanęła na 
trybunie czołowa kandydatka okręgu 
XV. p Demelówna Marja. W  słowach 
płynącvch z serca i głębokiego przeko 
nania nakreśliła rolę i zadanie jakie ode­
grała i odegrać winna kobietą polska w

- Narodowej
w yborach ?
samorządzie polskim. Przemówienie tej 
znanej, niezmordowanej działaczki, of’ar 
nej, karnej na szańcach katolicko - naro- 
wych, nagrodzili słuchacze zasłużonemi 
oklaskami.

Przemówił następnie ks. kanonik Bo­
lesław Grudzieński i w krótkich lecz 
mocnych słowach zgłosił swą gotowość 
do pracy pod sztandarem, na którym 
widnieje hasło: Bóg 1 Ojczyzna. Slow*? 
zacnego kapłana, przerywane raz po raz 
oklaskami, dodały zebranym otuchy i je­
steśmy przekonani, że okręg X., w  któ­
rym  kandyduje ks. kanonik Grudzieński 
znajdzie w  nim swego śmiałego orędow­
nika w samorządzie lwowskim.

Na trybunę wszedł czołowy kandy­
dat okręgu II., długoletni pedagog, autor 
cennych prac pedagogicznych, b. wizy­
tator Kuratórjum we Lwowie, dr. Marjan 
Janelll. Obóz narodowy wysyła go do 
samorządu, jako wypróbowanego fa­
chowca w dziale szkolnictwa. Omawia­
jąc zadania Lwowa pod względem kul­
tury nawiązuje dr. Janelli do zdobyczy 
na tern polu w czasach niewoli, w któ­
rych Lwów świecił przykładem zarów ­
no pod względem rozmachu kulturalnego [ 
jak i ofiarności na cele oświatowe. Na- I 
wiązać do tradycji, kontynuować ją, 
spotęgować, uczynić ze Lwowa tw ier­
dzę oświaty polskiej — oto zadanie, ja­
kie stawia sobie obóz narodowy i kan­
dydaci Listy Narodowo — Katolickiej. 
Lwów pod względem oświatowym 
cofa się. Dr. Janelli omawia nader 
szczegółowo braki szkolnictwa pow- 
szechnegr zwłaszcza na przedmieściach 
(Zniesienie, Kleparóy, Kulparków, Le- 
wandówka), m. in. ciężar nauki popo­
łudniowej, na ktróą z braku lokali sta­
nowczo jest za 0'brzym ia masa naszej 
dziatwy szkolnej.
... P o e ty k a  budowy szkół jest w  sto- 

sunuu do rozmachu przedwojennego 
niepokojącą Gdy przed wojną rok 
rocznie budowano jednąb szkołę we 
Lwowie, po wojnie na przestrzeni lat 
16 zbudował Lwów tylko dwie. To sa­
mo dotyczy burs 1 internatów dla polskiej 
młodzieży miasta Lwowa.

Sporo miejsca poświęca mówca „szko 
le ,dla wszystkich" — teatrowi, a nakreś-

IiwszT’’ linję rozwojową teatru lwowskie­
go, drogi jego twórców z hr. Skarbkiem 
na czeie stawia żądanie, by teatr pol­
skiego grodu był naprawdę polskim, bv 
z desek tej świątyni sztuki padały słowa 
szczerze polskie, by praca tego przybyt­
ku szła po Iinji polskiego, narodowego 
posłannictwa Lwowa, by z desek teatru 
nie padały pod adresem polskiego naro-j 
du słowa i hasła niezgodne z jego du­
chem i celem. W a'kę o polskość oświaty 
w polskim, narodowym Lwowie, walkę o 
narodową kulturę przeprowadzić zamie­
rzają kandydaci Listy Katolicko - Naro­
dowej ra  całej linji, zdecydowanie i bez 
kompromisu. Po wiz. Janellim przemówił 
imieniem wyborców p. Jan Matfachow. 
skl, którogc słowa przerywano raz po 
raz burzą oklasków. Naszkicowawszy 
obecne nastroje w Polsce, podkreślił p. 
Matłachowski drogi, któremi kroczy 
obecnie naród polski ku lepszej przysz­
łości, Obóz narodowy rośnie — giną 
światopoglądy: demagogjl, socjalizmu, 
mssonerji; pod sztandarami obozu naro­
dowego staje dziś inteligent, rzemieśl­
nik, roootnik, chłop i walczą o swą rolę 
gospodarza w  kraju.

Jan Matłachowski, jeden z czoło­
wych przywódców młodzieży narodo­
wej p c w a ł swym zapałem salę, a słowra 
jego silne i pełne w iary utwierdziły ze­
branych, że skończą się ani tych, któ­
rych tak dokładnie określił niedawno 
jeden z  pułkowników, owych przeróż­
nych „ciurów, zelantów, maruderów 
zwycięstwa", dni ludzi „protekcji i szan­
tażu".

Zebranie pełne powagi zamknął pre­
zes dr. Pieracki, a zgromadzmi wznieśli 
okrzyk tja, czf Ść „Listy Katolicko - Na- 
rodowel" ńą część wodza obozu naro­
dowego Romana Dmowskiego, poczem 
po odśpiewaniu ifiymnu Młodych wiec 
bez jakichkolwiek incydentów zakoń­
czono.

S traż porządicową sprawowała mlo* 
dzieł narodowa.

Należy dodać, że ponieważ Zarząd 
Sokoia Macierzy otrzymał niedawno ze 
Starostwa Grodzkiego pismo, stw ierdza­
jące, że sala ze względu bezpieczeństwa 
nie nadaje się na zebrania powyżej 300 
osób, liczba obecnych wynosiła tylko 
299 wyborców. Ilu odeszło, nie mogąc 
wejść do Sokoła, nie wiemy# i

Z rEATRU ROZMAITOŚCI

Dziewczęta w  mundurkach
S z t u k a  w  3-ch a k ta c h  C h ris ty  W in s ló e

Lwów, 22 maja,
Ta sztuka niemieckiej autorki, w ysta­

wiona onegdaj po raz pierw szy w Tea­
trze Rozmaitości, obiegła już sceny ca­
łego świata, a w przeróbce filmowej 
szła w Paryżu przez kilka miesięcy. 
Wszędzie cieszyła się wielkiem powo­
dzeniem, rywalizując z triumfem i sukce­
sem również słynnego „Kapitana z Kó- 
penick".

Z tą ostatnią sztuką lila coś wspól­
nego, choć porusza tak całkiem odmien­
ny temat. Jedna i druga jest ostrą sa­
tyrą na ducha pruskiego junkierstwa, po­
kutującego w Niemczech, na zmechanizo­
wanie jednostek w systemie koszaro­
wym, na . przeraźliwy szablon, łamiący 
wszelką indywidualność, tłumiący każ­
dy młodzieńczy, niezależny poryw wol­
nej jednostki. Ten system „koszarowoś- 
ci“, ten pruski system wychowania na 
jednolity wzór karnych jednostek, nie 
oszczędził również młodych dziewcząt, 
zam knętycl. w  zakładzie naukowym, 
Pensja pani przełożonej von Nordeck se 
swoim szablonem pedagogicznym, trak­
tującym jednakowo wszystkie dziewczę­
ta, a wypaczającym młode charaktery, 
to jakby drugie „Przedpiekle" Zapol­
skiej...

Osnową tej interesującej sztuki są 
Jzieje młodziutkiej Manueli von Menhar- 
dis, oddanej po śmierci matki do tego

zakładu przez ojca. Czternastoletnie, 
troszkę egzaltowane dziewczę, pozba­
wione opieki i miłości macierzyńskiej, a 
tak bardzo potrzebujące tego ciepła do­
mowego, wtłaczają brutalnie od samego 
początku w surowe karby dyscypliny 
koszarowej zakładu, w  którym istnieją 
tylko same zakazy, w którym nic nie 
wolno. Chcą z niej zrobić bezdusznego 
pionka, pozbawionego wszelkiej indy­
widualności. Przełożona i grono nauczy­
cielek, to kobiety bez serca, oschłe w 
swem staropanieństwie, pozbawione u- 
czuć macierzyńskich i nie rozumiejące, s 
raczej podświadomie nienawidzące mło­
dości i jej egzaltowanych porywów. 
Wyjątkiem w tej „trupiarni" jest nau­
czycielka von Dermbury, nie uznająca 
szablonu w wychowywaniu dziewcząt i 
szczerze kochająca powierzone jej opie­
ce wychowanki. To też cieszy się ona 
ogólną miłością wszystkich dziewcząt. 
Szczególnie biedna Manuela, pozbawio­
na miłości matki, oddaje jej bez zasti ze- 
żeń całe swoje, nieco egzaltowane ser­
duszko, Ot, taki typowy przykład ado­
racji nauczycielki przez dojrzewającą 
pensjonarkę, którą rozumna wychowaw­
czyni, znająca dobrze życie, może ująC 
w karby i skierować na właściwe tory. 
Lecz przełożona, operując znowu szab- 
lonowemi kategoriami myślenia, widzi 

, w tej „adoracji" coś nienormalnego i 
l perwersyjnego. Manuela, nie zdająca so­

bie nawet zupełnie sprawy, o co ją po­
sądzają, jest dla niej „zakałą cnotliwego 
zakładu", a zachowanie jej „skandalem". 
Nie zostaje wprawdzie wyrzucona z pen­
sji ze względu na stanowisko ojca, ale 
za karę przenoszą ją do innego oddziału 
i odruwają od wszelkich w pływ ów  nau­
czycielki von Dermbury. Tego już bied­
na Manuela zupełnie zrozumieć nie mo­
że, a gdy dowiaduje sie, że z powodu 
niej i jej umiłowana nauczycielka ma 
zostać ukarana, w przystępie rozpaczy 
popełnia samobójstwo, wj, skakując przez 
okno.

Bardzo mocno i doskonale scenicznie 
zrobiona sztuka. W szystkie matki, mają­
ce córki w  wieku Manueli, powinny zo­
baczyć „Dziewczęta w  mundurkach", 
które są śmiałym i silnym głosem pro­
testu przeciw tradycyjnemu szablonowi 
wychowawczemu, opartemu na zakła- 
raamacn, nie uznającemu indywidualnego 
traktowania i w  imię rzekomej moralno­
ści potępiającemu pewne przejawy roz­
woju płciowego młodych dziewcząt, za­
miast skierowywania ich na inne, odpo­
wiednie tory. Ten głos protestu ujęty 
został w formie artystycznie doskonałej, 
bardzo żywej i zajmującej, z dobrą zna­
jomością psychologii świetnie podpa­
trzonych typów.

Przedstawienie w Teatr ze Rozmai­
tości stało na bardzo wysokim poziomie. 
Inscenizcaja, reżyseria, oprawa dekora­
cyjna i gra całego zespołu — pierwszo­
rzędna. P. Martini w  roli Manueli ocza­
rowała i zdobyła sobie serca całej wi­
downi. Taka wielka była w jej grze siła 
sugestywna, że ludzie w teatrze płakali 
jak bobry. Płakali widząc w oczach nie­

szczęśliwej Manueli prawdziwe łzy, nie 
takie sztuczne, glicerynowe, do jakich 
przyzwyczaiły nas gwiazdy filmowe, ale 
najbardziej autentyczne, jak najszczer­
sze, świadczące o wprost wyjątkowem 
przejęciu się rolą tej świetnej artystki. 
W  W a:rszaw ie w roli Manueli zabłysła 
nowa, młodziutka gwiazdeczka Andrze­
jewska, ale mam wrażenie, że p. Martini 
w niczem jej nie ustępowała, a w efek­
townej scenie rozpaczy na wiadomość o 
karze, jaka ją spotkała, w ykazała może 
ńawet więcej siły ekspresji dram atycz­
nej, Dawno już Lwów nie widział tak 
dobrej i tak porywającej gry.

Na słowa najwyższej pochwały za­
sługują p. Krzywicka w roli surow ej prze­
łożonej. tej „trupiarni", p. Życzkowska 
pod pozorem oschłości ukrywająca do­
bre, kochające serce jako nauczycielka 
von Dermburg, kapitalna Jakubińska, ty ­
powa stara panna, złośliwa, skwaszona 
i węsząca wszędzie „niemoralność", a 
wreszcie grono rozhukanych pensjona­
rek, wśród których wyróżniły się Ma- 
tusiakówna, Bonacka, Kamińska, Mik- 
luszkówna, wnosząc na scenę wiele oży­
wienia i beztroskiej wesołości.

Epizodyczne role całkiem dobrze ode­
g r a ł y  p p .  Kipeniówna, Dobrzańska, Ró­
życka,- Niczewska, Slaska, Kwiatkiewi- 
czowa, a nawet ów tajemniczy pseudo­
nim trzygwiazdkowy, grający role An­
gielki, Miss Evans.

Licznie zebrana publiczność przyi'e'a 
„Dziewczęta w munuurkacn" entuzjas­
tycznie,

H. LUBIEŃSKI.
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Lwów, 20 maja. 
Wobec zainteresowania, jakie wzbu 

dziio ogłoszenie kandydatów Listy Kato­
licko-Narodowej, będziemy od dnia dzi- 
saejszago umieszczać ich krótkie życio­
rysy, nie trzymając się p iry tem  żadnego 
porządku, ale stosując się do czasu, w 
którym potrzebne daty napływają.

Int. Konstanty Biernacki
(I miejsce w okręgu Nr, XII)

Inżynier K onstanty Biernaoki, em ery 
towany dyrek to r Robót P ublicznych  w 
Wydalało Baanortądowym , zasiada ad 
U u|iC k la t w' Radzie M iejskiej Lwowa 

Rozrzucona przed paru  dniam i u lotka 
listy EB zarzuciła radnym  z K lubu Na 
rodowego słabe zainteresow anie się sp ra ­
wam i m iejskiem i dodając, że ieOnak In t. 
B iernacki wzorowo spełnia! swe obowląz 
ki. P ierw sze jest kłam stw em , drugie 
praw dą, k tó rą  m usieli przysnąć 1 prze­
ciwnicy polityczni,

Inż. B iernaoki posiada gruntow ną zna 
jcm ość gospodarki m ltjsk le], w szose- 
góincścl spraw  technicznych, m linow ioie 
działu drogowego, regulacji 1 rozbudowy 
m iasta. Nabył potrzebnego dośw iadcze­
nia, zajm ując się tym  działem  jako rad  
ny, hlorąc żywy udział w dyskusjach bu­
dżetowych, często jako referen t Ważnych 
działów. Ale wiadom ości ko ja rzą  się w 
tym w ypadku z innem l zalotam i, nie- 
ebędnem l Tadnemu, o szczególnie cennc- 
m i w naszych czasach, z bezinteresow ­
nością 1 gctcw cścią dc ofiarnet pracy.

J s s t  też in i.  B iernacki wiceprezesem 
Kom itetu Rozbudowy M iasta i pracu je w 
jego egzskutyw is nad  (tw orzeniem  wzo­
rowego osiedla, którego budow a żywo 
postępuje naprzód. Dla obeznania alę ae 
Wapdtozeanemi w zoram i, odbył szerap

podróży do większych m iast polskich i 
zagranicznych.

To jedna strona działalności. Trzeba 
teraz poruszyć Inne zasługi, Go-ocy V,j 
lak, nie s -kał ten cichy pracow nik fa­
chowy nigdy rozgłosu 1. nie byi zw olm  
nikiem  frazesu. Nie opuścił Lwowa. 1 js- 
go Bady w chwili inw azfi rosyjskiej. Z] 
gorliw ą służbę w M iejskiej S traży Oby 
w atelskiej w la tach  ISIS 1 1919 odznaczo­
ny został Orlętam i, W roku następnym  
w czasie najardu  bolszewickiego zgłosił 
się jako ochotnik i do końca kam panii 
pełnił służbę inżynierską w oddziale sa 
parów

Nie należy inż. B iernaoki d i ludzi, 
którzy rozpychają się łekolam  dążąc de 
posad, odznaczeń c?y korzyści m a teria l­
ne], D ługo służył Polson i m iastu , a!e 
tawtize Uważał to za służbę tylko. Gdy 
zwrócił się do Niego Kom itet Listy K a ­
tolicko-Narodowej w spraw ie postaw ie 
n ie  Go na liście, w ym aw iał się, ża czas 
by odpocząć, ale k arn ie  i ofiarnie zdscy 
dowal się krzyż wzląó na barki, a raczej 
jeszcze go a bark  nie zrzucać. Je st w
swoim dziale nie do zastąpienia — w y­
starczy o to spytać któregokolw iek rad ­
nego z przeciwnej strony. Czy pozwolimy 
aby Go zabrakło  w szeregach nowej 
Rady?

Kpt. Adam Swleławski
(I miejsce w okręgu Nr. XI)

Po w izerunku starego, dośw iadczone­
go pracow nika niwy sam orządowej skreśl 
m y teraz sylw etkę Jednego z ty rh  m łod­
szych, którzy do tej pracy się garną, i
dobrze robią, źe się garną oo praca
publiczna w każdej dziedzinie wym aga 
odśw ieżania ciał do niej przeznaczonyoh, 
Między tym i należy zawsze i wszędzie

pierwszeństwo odd-w aó ludziom  znanym  
z gotowości do pcświęo-mla, a  nic dla sie­
bie niew mu ająoym .

Kyoe kpt, dwieżawsklago *o Jeden 
ciąg w ytrw ałej praoy d la Polski. P rzed 
w ojną uczestniczył w ta jnych  o rgan iza­
cjach młodzieży szkól średnich  i w yż­
szych. Łączył zainteresow ania oświatowe 
polityczne i wojskowe, a ideę patrjotyes- 
n ą  niósł w m asy. Zajm ow ał się więc rów 
noczein ls D rużynam i Bartosze weml, To 
w ariysiw em  Szkoły Ludowej (KMem Bo- 
relowskiego), crgauizaojam l rebotniczemi 
a w n a  rle  Narodowej zasiadał jako wl- 
cesekretarz B iu ra  prasow ego 1 referent 
Spraw ruskich.

W czasie w ajny poświęcił się podałem 
nej praoy polsk ioh  K adr W ojtaow yoh 
W cbronie Lwowa powierzono Mu ko* 
m endę 11. odoinka (szkoła M arji M agdale­
ny). Ja k  w yw iązał się z zadania, pytajcie 
się znow u licznych jego kolegów 1 pod­
kom endnych z tego czasu, z k tórym i roz 
dzieliły Go przekonania polityczne. 
Zresztą znane to nadto dzieje, by je po­
wtarzać.

Po w ojnie terenem  działalności kpt. 
Świeżawskiege było TSL, Cbóz W ielkiej 
P o lsk i o po rozw iązaniu tegoż S tronnic­
two Narodowe. Zajm ow ał on również 
placów ki ekonomiczne. Należał do zało­
życieli Związku obrońców Lwowa i  byl 
jego wiceprezesem.

Olohy, spokojny, łagodny w obejlolu, 
jest przecie kpt. ńw iażaw ski człowiekiem 
nieugiętych przekonań. Siedząc na skrom  
n-ij posadzie pryw atnej, spogląda na 
swych współtowarzyszy broni, k tó rsy  Wy­
soko zaszli, bsz zazdrości i bez goryoty, 
ale też bez pokory. Nigdy dla siebie n i­
czego nie szukał, w szystko czynił dla 
Ojozyzny, Takim  już sawsze zostania,

» K q ml s k I n a “ §**uporodywyc*ify Bólaclir głow y
Telegram y

N. JORK. W  New B uryport w stanie 
M assachussets wybuchł groźny p j ia r ,  
k tóry zniszczy! fabrykę obuwia oraz sze- 
rzeg b iu r i domów m ieszkalnych w śród­
m ieściu, S tra ty  obliczane są na m iljony 
dolarów . Poż ,r, którego dotychczas jesz­
cze n ie  ugasizonio, grozi przerzuceniem  się 
na sąsiednie budynki nad brzegiem  rzeki.

N. JORK. Sensacyjny mecz bokserski 
o m istrzostw o w wadze ciężkiej między 
Carn-arą a M aksem  Beerem  'odbędzie się 
n a  Lang Island  14 czerwca b-r.

RZYM, B aw iąca tu  p ie lgrzym ka pol­
ska w liczbie 230 osób p rzy ję ta  została 
na audjencji przez Cjca św., Utćry wy* 
głosił dłuższe przem ówienia, p o d k re ś la ją  
swe szczere uczucia i sym patje w objs 
Polski,

MOSKWA, Charge d 'affo ires ZSSR. w 
B erlinio zijży i n a  ręce m in. spraw  zagr, 
Rzeszy p row st przeciw ko artysow ieckim  
napaściom  zaw artym  w mowie kanclerza 
H itle ra  n a  kongresie p rary . Oświadczeni-* 
Hi tia ra  o sy tuacji gospodarczej ZSSR jest 
niezgodne z p r vdą i etanow i m ieszanie 
się do  sowieckich spraw  wewnętrznych.

BERLIN, Na dworcu P a  ku len t kedó 
K ostrzyn!a w ydareyla się k a tastro fa  kola 
jowa, W skutek  zderzenia się  pociągów 
trzy osoby zostały ciężko ranne , a  11 lżej

BERLIN. W  dalszym  ciągu rozgrywek 
tennisow ych k lubu  Rotweisa Jędw ejow ska 
'odniosła 2-gie zwycięstwo, b ijąo w grze 
poj-adynozej p ań  p an ią  Noel 3:6, 6:1, 6:3.

BERLIN, 'W dalszym  ciągu zawodów 
tónieowyoh P a lm ie ri pokonał Nankiego 
6:2, 6:4. Cram m  pokonał W odiczkę 6:4. 
B:6 zaś Jędrzejow ska pokonała M eerens. 
w orth 3:6, 6:1, 6:2. P raaa  n iem iecka w y­
raża  się z w iolkiem  uznaniem  o grze
Jędrzejowskiej.

PARYŻ. W  rozgryw ających się obec­
nie w P a ry żu  ma wodach tennisow ych 
F ran c ja  — A ustrja  o p-uhair D avisa, p ć>  
wadzi F ran c ja  2:0. Bou' sou pokonał Ma- 
teykę 6:1, 6:1, 6:4. M erlin zwyciężył Me- 
taxę 4:6, 8:6, 6:2, 6:2.

PARYŻ. Z p o śrń ) 28 oisób aresztow a­
nych w związku e a fe rą  Staw iskiego, sę­
dzia śledczy wypuścił tymczasowo, na 
wolność 12 osób

WIEDEŃ. W edług tw ierdzenia noro* 
dowych socjalistów w  nocy z 18 n a  10 
bm. dokonano w A ustrji 15 zam achów  n a  
objekty kolejowe.

KATOWICE. O tw arte zostały tu  Targi 
Katowickie, w których  bierze udział 200 
wystawców krajow ych  1 zagranicznych,

Niespodzianki w  Genewie
GLNEWA, liż 5. (PAT). Dzisiejsze 

obrady Rady Ligi nad sprawą plebiscy­
tu w Zagłębiu Saary natrafiły na liczne 
niespodzianki i perypetje. Naprzód' mia­
ło się odbyć posiedzenie poufne rady, a 
następnie publiczne. Sprawa plebiscytu 
miała być załatwiona przez przyjęcie 
raportu komitetu trzech z  bar. Aloisim 
na czele W ostatniej chwili posiedzenie 
rady, które miało się odbyć przedpołud 
niem, zostało przełożone na godz. 15, 
gdyż
bar. Aloisl sądził, że do tego czasu zdoła 
uzgodnić sprzeczne zapatrywania mią- 
dzv Genewą a Berlfnem. Głównym punk­

tem toczącym się nieustannie rozmów 
była sprawa zapewnienia gwarancji bez­
pieczeństwa przed represjami wszystkich 
osób zamieszkałych na terenie Saary 
wskutek takiego czy Innego wynlun ple­
biscytu. Okazało się jednak że Niemcy 

nie przyjmą przygotowanej formuły., 
Aloisi oświadczył wobec tego, że jego 
raport nie jest gotów, wobec czego pro­
ponuje odroczyć załatwienie do sesji 
nadzwyczajnej w dniu 30 bm. Propozy­
cja ta została przyjęta bez dyskusji. De 
cyzja ra była niespodzianką dla szero­
kich kół politycznych oraz dla państw 
zainteresowanych.

Majowy przewrót w  Bułgarii
SOFJA, 19. 5. (PAT). Bułgarska agen- 

ola urzędowa donosił Król Borys podpi­
sał dziś o godz. 10 dekret zwalniający 
od funkcy] rządzących premjera Musza- 
nowa. Następnie król drugim dekretem 
mianował Georgjejewa prezesem rady 
ministrów oraz tymczasowym ministrem 
spraw wewn. W trzecim dekrecie mia­
nowani zostali nast. członkowie rządu: 
Midilow sprawy wewn., oraz tymcza­
sowo min. sprawiedliwości, Todorow 
skarb, gen. Zlatec wojna, proL Mollow 
oświata, Bojadziiew handel oraz rolnic* 
two, Zacharjew roboty publiczne I ko­
leje.

Nominacja nowego rządu przyjęta zo­
stała spokojnie w  całym kraju. Do tej 
pory nie sygnalizowano zaburzeń.

SOFJA, 19. 8. (PAT). Król podpisał 
dekret rozwiązujący Izbę deputowanych.

WIEDEŃ, 19. 3. (PAT). Donoszą u- 
rzędowo z Sofji: Wobec tego, że Musza- 
now nie zdołał utworzyć gabinetu, król 
powołał nowy rząd ponadpartyjny. Jest 
to gabinet kadłubowy. Lista ministrów 
zawiera nazwiska znanych osobistości, 
które uchodzą za zwolenników rządów 
silne] ręki. Premier Georg Georgjew był 
ministrem skarbu, Todorow odegrał po­
ważną rolę w  czasie rewolucji w  czerw­
cu 1923 r.

Obecnie nie można jeszcze twierdzić, 
czy nowy gabinet ma charakter stały 
czy też przejściowy.

SOFJA, 19. 8. (PAT). Król podpisał 
tekret, w myśl którego min. robót pu­

blicznych połączone zostało z min. ko- 
lejl w  jedno ministerstwo komunikacji, 
oraz min. przemysłu i handlu z min, rol­
nictwa w min. gospodarki narodowej.

WIEDEŃ, 19. 8. (PAT). Z Sofji do­
nosi urzędowa agencja że powołanie no­
wego rządu odbyło się przy zachowaniu 
wszelkich środków ostrożności, przy 
współudziale wojska 1 policji.

Dziś o godz. 1 w  nooy wszyscy ołl- 
cerowie garnizonu soiljskiego zostali 
wezwani do koszar. O godz. 2.30 w no­
oy oddziały wojska I policji obsadziły 
wszystkie ważniejsze punkty w stolicy. 
Na ulicach ustawiono karabiny maszy­
nowe. Przed gmachem Sobranja I Inn. 
siedzibami Instytucji ustawiono silne po­
sterunki. Nad miastem, na małej wyso­
kości krążyła eskadra samolotów.

W ciągu 11 -odzin stanu wyjątkowe­
go, który został zniesiony o godz. 12 w  
południe, nie wolno było mieszkańcom 
Sofji wychodzić z domów. Ulice miasta 
były wobec tego zupełnie puste Komu­
nikacja telefoniczna i telegraflozna zosta­
ły  przerwane. W ciągu trwania stanu 
wyjątkowego nowy gabinet obradował 
w  komendzie policji, gdzie uchwalił sze­
reg dekretów, które natychmiast przed­
kładano królowi do podpisu. Objęcie 
władzy przez nowy rząd odbyło się w  
zupełnym spokoju.

DAJ GROSZ NA L. O. P. P.

Zabroniona transmisja 
kazania

BERLIN, 19. 5. (PAT). Zapowiedzi j- 
na na poniedziałek transmisja kazfnb 
katolickiego biskupa w Berlinie dr. Bt 
resa została odwołana wskutek odmo­
wy kierownictwa radiostacji Rzeszy 
Kura biskupia otrzymała pismo zawia­
damiające, że kazanie odbyć się nie mo­
że, ponieważ biskup Bares nie należy do 
osobistości życia politycznego, którym 
przysługuje prawo korzystania z mikro­
fonu niemieckiego.

Jak wiadomo, biskup Bares jest zde 
cydowanym obrońcą stanowiska ko* 
ścioła katolickiego w Niemczech.

Uratow any hydroplan
HAMBURG, 19. 5. (PAT) Statek 

„Dresden11 sygnalizował do Bierny wia­
domość o uratowaniu na Morzu Północ* 
nem hydroplanu francuskiej marynarki, 
wraz załogą w liczbie 6 osób. „Dresden'* 
pośpieszył na miejsce katastrofy na 
skutek sygnałów S. O. S., nadawanych 
przez radiostację pływającego po morzv 
hydroplanu.

Lotników frahcuskich wciągnięto na 
pokład w stanie zupełnego wyczerpania.

Eksplozja zbiorników  tlanu
BERLIN, 19. S. (PAT). Z MonacSuni 

donoszą, że w wielkich zakładach mo 
torowych B. M. W. wybuchł w nocy 
groźny pożar, spowodowany wybuchem 
trzech zbiorników tlenu. 11 osób ran­
nych U stawiono do szpiala. Dodać na­
leży, że przed dwoma tygodnianr w y­
buchł pożar w tej samej fabryce, przy- 
czem pastwą ognia padła hala składowa.

N A J L E P S Z Y  W Y R Ó B  POLSKI 
W Y Ł Ą C Z N Y  S K Ł A D  

A L A  V I L L E  D E  PARI3

GABRYEL STARK
LWĆW. PL  MARIACK1 11

Orędzie Rooseuelta w  sprawie 
handlu bronię i amunicję

WASZYNOTON, 19. 5. (PAT). W  o- 
rędziu do senatu prezydent Roweyelt 
żąda, aby senat ratyfikował konwencją 
handlu bronią i amunicją, zawartą w  Ge­
newie w  dniu 17 czerwca 1925 r, Tale 
spóźnione ratyfikowanie konwencji przez 
rząd Stanów Zjednoczonych byłoby do­
wodem, że naród amerykański skłonny 
jest przyczynić się do położenia kresu 
nadużyciom, które mogą pociągnąć zgu­
bne skutki dla całego świata.

RooseveIt zaznacza, że szczerem je­
go życzeniem Jest, aby przedstawiciele 
państw zjechali się w  Genewie w  dniu 
29 bm., aby porozumieć się co do kon­
wencji zawierająeej przepisy dotyczące 
nadzoru i kontroli handlu bronią. Ti z ę ­
ba, aby wszystkie organizacje rozpoczę­
ły  energicznie taką akcję. Rooseve!t 
wzywa wszystkie państwa do przystą­
pienia do akcji w  sprawie kontroli fa­
brykacji i handlu materiałami wojen* 
nemi.

HA WIOSHĘ
R0STJDM9 DAMSKIE Od f ł .  63 . 
PŁASZCZE DAHSRIE Ód Zł. 65 .

p.U ea 2746

.M I E C Z Y S Ł A W  Z A L E S K I
L w d w ,  p l. M a ria c k i 1 0 .

WARSZAWA. W  drugim  dniu  zaw o­
dów tenisow ych P o lsk a  — F ran cja  w do­
gryw ce H ebda uległ Lessuerowi. W  w al­
ce podw ójnej H ebda — Tłoczyński p rze­
ciw Legeay — L essuer zwyciężyła p a ra  
francuska  5:7, 11:9, 6:4, 6:2, P a  drugim 
d n i u  ndjał Franci a 2:L
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OLBRZYM I P O łA R  W CHICAGO
LONDYN- 21. 5. (PAT) Dnia 19 m . 

między godz. 17 a 18 wg. czasu amery­
kańskiego, znana dzielnica spichrzów i 
składów w Chicago t. zw. Strockyard 
objęta została olbrzymim pożarem, po­
wstałym wskutek rzucenia na słomę nie­
dopałka papierosa. Ogień wybuchł naj­
pierw w zagrodzie dla bydła, które w  
panicznym strachu usiłowało wydostać 
się z zasięgu pożaru. Spaliło się tam kil­
kaset sztuk bydła.

Z zagrody pożar przerzucił się na 
elewatory zbożowe a następnie na spich­
rze. w których znajdowały się także 
oleje i amoniak. Wkrótce cała dzielnica 
Strockyard stanęła w płomieniach. Sza­
lony wiatr o  szybkości 46 km./godz. 
gnał płomienie na wszystkie strony, 
wzniecając pożar w coraz nowych miej­
scach.

Do ognia zmobilizowana została cała

straż ogniowa Chicago. Nawet urlopo­
wani na ten dzień strażacy zostali wez­
wani przez radjo do służby.

Wysiłki straży były jednak bezowoc­
ne. Wskutek panującej ostatnio suszy, 
ciśnienie wody w pompach było słabe 
i akcja gaszenia pożaru nie mogła być 
należycie przeprowadzona. Pożar sze­
rzył się z zastraszającą szybkością.

Na przestrzeni jednej mili kwadrato­
wej wszystko stanęło w płomieniach* 
Ponieważ wskutek wiatru pożar w y­
buchł również w  przyległej, zamieszka­
łej dzielnicy, Halstead, policja aby ułat­
wić akcję akcję straży ogniowej nakaza­
ła ewakuację te] dzielnicy. W celu za­
pobieżeniu gwałtownemu rozszerzeniu 
się ognia, wysadzono w powietrze kilka 
domów, stwarzając przez to pustą prze­
strzeń.

Pożar umiejscowiono dopiero po 6-ciu

10 lat więzienia
z a  za m o rd o w a n ie  s łu ią c e i

Tarnów, 22 maja. 
W  sobotę w p''ątym dniu rozprawy 

przed trybunałem przysięgłych w T ar­
nowie przeciw Salomonowi i Chasklowi 
Steinerom, oskarżonym o zamordowanie 
20-letniej Marii Bagińskiej, którą Salo­
mon Steiner zniewolił, a przez jej śmierć 
chciał s.'ę uwolnić od zobowiązań pienięż 
nych, po wywodach stron i werdykcie 
ław y przysięgłych, zatwierdzającym 
winę pierwszego oskarżonego 7-ma glo-

Św ięto lw ow skiego Korpusu 
Kadetów

Lwów Z m a ja  
(t.) Doroczna św ięto lw ow skiego K or­

pu su  Kadetów  Nr. 1 rozpoczęło się u roczy­
s tą  pobudką  odegraną przez o rk iestrę  
K oipusu, poczem  o godz. 9.30 odbyła się 
w p a rk u  K. K. m sza św. połowa, w czasie 
k tórej ks. dziekan  B ilińsk i z DOK. wy­
głosił okolicznościowe kazanie. N astępnie 
odbyło się w ręczenie odznak K. K. k tó re­
go, dokonał p. p łk . F ranciszek  W ieigud 
i p rzekazan ia pam iątkow ego rztanclarp  
p jw stańców  z 1863 r. 4-ej kom panji.

Zkolei (przed p. w ojew odą B. Praż-1 
m ow skim , gen. A ndersen, płk. B itnerem , 
i kom . K orpusu p łk . 'W ielgudem  p.-zede- 
filcivał cały Korpus, budząc sw ą d z ia rsk ą  
postaw ą n iek łam an y  zachw yt w śród licz­
n ie zebranej publiczności. W spólny obiad 
i zawody sportow e na boisku K orpusu za­
kończyły uroczystości.

sami, a zaprzeczającym winie drugiego 
oskarżonego 9-ciu głosami, trybunał w y­
dał wyrok uwalniający Chaskla Steinera 
a skazujący Salomona Steinera na 10 
lat więzienia.

godzinach. Trzech strażaków poniosło 
śmierć w płomieniach, a 37 zostało cięż­
ko poparzonych. Szkody materialne w y­
noszą aa podstawie pobieżnego oblicze­
nia 10 milj. doi.

Pastwą płomieni padło 100 budyn­

ków, w  tej liczbie 3 wielkie spichrze, 2 
hale targowe, 2 banki, browar, stacja 
towarowa, oraz urząd telefoniczny > 
słynny stary hotel Stockyard III*, w któ 
rym znajdowało się wiele starych obra­
zów 1 sztychów.

Podobnego pożaru w spichrzach chi­
cagowskich nie było od r. 1871, gdy 
Stockyard stał się również pastwą p ło­
mieni.

PULSA
Ś R O D K I D O  P I E L Ę G N O W A N I A

Z Ę 8 Ó W

OSIĄGNĘŁY NIEZWYKŁĄ POPULARNOŚĆ 
DZIĘKI SWEJ JAKOŚCI i SKUTECZNOŚCI.

KURJER SPORTOWY

Francja zwycięża Polskę w tennisie 3:2

N i e m i r ó w - Z d r ń j
,ek >ri Zakładowy

Dr. Ja n u sz Pieniążek
ord. jak lat ubiegłych w Willi 

Łaaiaaek
„Olcha" obok 

1734 >

W  drugim dniu spotkania teniso­
wego Polska — Francja odbyła się jak 
już donieśliśmy dogrywka w grze poje- 
dyńczej Iiebda — Lessueur oraz gra 
podwójna panów. Po drugim dniu pro­
wadziła Francja w stosunku 2:1.

Dogrywka w grze pojedyńczej 
Hebda — Lessueur zakończyła się zw y­

cięstwem Lessueura, który pokonał 
Hebdę w  stosunku 6 :4  mimo, że Poiak 
prowadził początkowo 2 : 0. Zwycię­
stwo swe Francuz zawdzięcza większej 
regularności, podczas gdy Hebda po­
pełniał zbyt wiele błędów.

W  grze podwójnej nanów, Polacy 
sprawili miłą niespodziankę stawiając

Danja zwycięża Potskę 4 : 2  ( 2 :0 )
KO°ENHAGA, 21. 5. (PAT) W Kupen 

hadze1'rozegrany został dzisiaj między­
państwowy mecz piłkarski pomiędzy 
reprezentacjami Polski 1 Danji.

Zwyciężyła niespodziewanie repre­
zentacja Danji w stosunku 4:2 (2:0). Do 
przerwy uwidoczniła się przewaga Duń­
czyków, po przerwie gra równorzędna.

0 mistrzostwo Ligi Okręgowej
W  rozgrywkach o mistrzostwo Ligi 

Okręgowej odbyły się w niedzielę na­
stępujące spotkania:

Lechia—Czarni 1:0 (1:0). Decydująca 
bramkę zdobył w 30 min. Schuster- 
schtitz. Sędziował p. Kurzweil, widzów 
ok. 1000.

Pogoń IB—Świteź 3:0 (2:0). Bramki 
dla Pogoni zdobywa Marmolak 2, Czaj-

■

1
U n iw e rs y te tu  P o zn a ń s k ie g o

Kraków, 22 maja.
Profesor zwyczajny Unwersytetu J:.- 

gielloń skiego dr. Stanisław Zaremba zo­
stał doktorem honoris causa Uniwersy­
tetu Poznańskiego. Uroczystość w ręcze­
nia dyolomu odbyła się w ubiegł; p ią­
tek w południe w małej auli Uniwersy­
tetu Poznańskiego.

P rof. dr. Stanisław Zaremba, wybit­
ny polski matematyk, jest członkiem 
Akademji Francuskiej i Polskiej Aka-

demji Umiejętności, członkiem honoro­
wym licznych zagranicznych i polskich 
tow arzystw  naukowych oraz doktorem 
honorowym wielii w yższych uczelni za­
granicznych i w Polsce.

Ostatnie odznaczenie jest nowym 
wyrazem uznania dla krakowskiego 
uczonego, o któiym  dożywotny sekre­
tarz Akademji Francuskiej prot. Emil 
Piceard powiedział, że jest najznakomit­
szym matematykiem doy obecnej.

Tragiczna śmierć komisarza policji
w  K ra k o w ie

Kraków, 22 maja.
W sobotę, 19 bm. w godzinach popo- 

udniowych w gmachu komendy policji 
,v K rakow ie  zmarł tragicznie komisarz 
Stanisław Loedl komendant P. P. Kra- 
ców—powiat. Śmierć nastąpiła wskutek 
ńeszczęśliwego wvpadku. Oto . przy 
*yjmowaniu z futerału przez denata re­
wolweru służbowego padł-przypadkow y 
strzał, który położył trupem komisarza

Loedla.
Jeden z dzienników krakowskich po­

daje, jakoby koni Loedl popełnił samo­
bójstwo z< powodu przykrych stosunków 
rodzinnych.

Komisarz Loedl by? kapitanem e- 
zerwy, posiadał Krzyż W alecznych oraz 
srebrny Krzyż Zasługi i należał do naj­
dzielniejszych oficerów P. P. Osieroć ł 
żonę i dwoje nieletnich dzieci.

kowski 1. Sędziował p. Hausman.
I W Rzeszowie. Resovia pokonała 

Ukrainę 3:0 (1:0). -Bramki zdobyli Knu- 
tel i Kotelnicki, trzecia była samobój­
cza.

W Przemyślu Polonja pokonała So­
kół II ze Lwowa 3 :1 /

W poniedziałek Pogoń IB. pokonała 
Świteź 1:0 (1:0). Bramkę strzelił Naha- 
czewski z karnego. Sędziował p. See- 
man.

Stan tabeli przedstawia się następu­
jąco:
1) Resovia 5 9 12: 3
2) Pogoń IB. 4 7 7: 2
3) Polonja 4 7 12: 8
4' Czarni 4 5 6: 4
5) Leclija 4 4 7: y
6) Ugraina 5 3 8: 4
I) Drugi Sokół 5 3 10:14
8) Świteź .6 10 2:15

(iio źn y  p o żar 
w  Barszczowicach

Lwów 2 m a ja  
(t.) W nocy z soboty n a  niedzielę wy­

buchł w zagrodzie Józefa Kaozora w Barsz 
czowicach (pow. L .ó w ) ,  groźny pożar, 
który przerzucił się na sąsiedni ebudynkl. 
P a s tw ą  ognia padły 3 d jm y  mieszkalne 
i k ilka  nudynków gospodarczych.

Skazanie 11 kom unistów 
p rze z sąd krakowski

Kraków, 22 maja.
■ W  sobotę, 19 bm. odbył się dalszy 
ciąg procesu przeciw 12 komunistom. 
W erdvkt przysięgłych potwierdził wine 
lł- tu  .oskarżonych. W alentyna Włocha 
uwolmouo od iviny i kary.

doskonałej parze francuskiej silny opór. 
— W ynik spotkania 5:7, 11:9, 7:5, 6:3 i 
dla Francji. W  parze polskiej doskonal© 
grał Hebda, Tłoczyński nieco słabszy. 
Obai stanowili zespół zgrany, ambitny 
i agresywny. P a ra  francuska, sklasyfiko­
wana na liście oficjalnej Francji na iru- 
giem miejscu, pokazała grę błyskotliwą 
i skuteczną, a przy siatce w ręcz zna­
komitą. Męcz był nadzwyczaj interes 
jący i stanowi w  historii defubia pol­
skiego jasną kartę.

W  niedzielę mecz Polska — F-ancja 
był kontynuowany dwoma singleami, 
zakończonemi zwycięstwem Tłoczyń- 
skiego i porażką Hebdy. — spotka­
niu Leguay — Hebda, lwowianin miał 
wszelkie szanse by uzyskać zw ycięst­
wo zawodził jednak w decydujących 
momentach i przegrał po ciężkiej walce 
w  o eciu setach w  stosunku 6:2, 3:6, 
6:2, 5:7, 2:6.

Ostatni mecz Tłoczyński — Lessueur 
nrzvniósł ładny sukces Polakowi w  sto­
sunku 6:2, 6-3, 13:11. O zwycięstwie 
Tłoczyńskiego w  dużej mierze zadecy­
dowały jego w alory fizyczne i silna 
wola zwycięstwa.

Ogólny wynik spotkania 3:2 dla 
Francji:

W  k il k u  s ło w a c h
W - •lermiercsych m istrzostwach P o l­

ski rozegranych podczas Z ielonych Św iąt 
osiągnięto następu jące  w ynik i: Szabla: 
kipt. Nycz, 2) kpt. Segda, 3) kpt. Szem pliń- 
ski. Szperta: 1) M irow ski (W-wa) 2) Ża­
czek (Katowice), 3) F ra n z  (Lwów) F loret: 
1) F ried rich  (Lwów) 2) B anaś (Łódź) 3) P a 
szek (Kat.

W ploT .5i.ym  dnln Zielonych Świąt ro­
zegrany został w K atow icach m 5w  lekko­
atletyczny pom iędzy poznańską W a rtą  a 
katow icką P o g o n ią  zakończony zwycię­
stw em  W arty  70:40. Na powyższych zaw o­
dach w rzucie dyskiem  ustanow ił H eljasz 
nowy rekord  P o lsk i u zysku jąc  w ynik 64.03

W  Lodzi gościło berlińska Minerwa W  
pierw szym  dn iu  borlińczycy pokonau  
ŁTGS 7:1 (2:l)ł W  drug im  dniu  ŁKS. zwy­
cięży! M inerwę 2:0 (1:0), g ra jąc  najlepsz? 
swój mecz w sezonie, uzyskując bramk* 
ze strzałów  Szaniaw skiego i Króla.

W zawodach mtędzyokręgowych K ra­
ków pokonał Ś ląsk 2:0 (1:0). B ram ki zdo 
byli M aurer i Pazurek. Sędziował p. Rurn- 
plcr.

W zawodach m iędzym iastowych B u­
dapeszt pokonał w w ysokim  s to su n k i 
W arszaw ę 7:1. Do p ię tnastej m inu ty  gro 
w yrów nana, od taj chwili W ęgrzy zdecy­
dow anie przew ażają i zdobyw ają do przeT  
wy trzy b ram ki. Honorowy p u n k t d la  W ar 
szawy zdobył n a  m inu tę  przed k ińceno



Młodzież walczy o polska kultura
M bJzież narodowa, stoczyw szy zwy 

cięską walkę na terenie organizacji życia 
młodego pokolenia w Polsce dzisiejszej, 
musi zwrócić obecnie swą baczną uwa­
gę na teren kultury umysłowej w naszej 
Ojczyżniei Wiemy, że stan współczesny 
tej kultury nie jest taki jaki być powi­
nien i jaki odpowiadałby położeniu 
współczesnej Polski w świecie. Specjal­
nie, jeśli idzie o literaturę, teatr, kino i 
prasę, poziom kultury umysłowej nie 
jest wysoki- Dodatnio odbija natomiast 
od tego obrazu wysoki poziom polskiej 
nauki, »odnie podtrzymującej swe wspa­
niałe tradycje, jakkolwiek i tutaj nie- 
wszystko odpowiada naszym życzeniom, 
gdyż ograniczenie autonomji wyższych 
uczelni nie pozostało bez wpływu.

2le się dzieje w polskiej literaturze. 
v t polskim teatrze, w polskiem Kinie i w 
polskiej prasie. Jeśli spytamy o przy­
czyny tego stanu rzeczy, to musimy 
zwrócić uwagę na dwa bardzo ujemne 
objawy: zalew tych dziedzin kultury 
umysłowej przez żywioł obcy, żydow­
ski, co np. w  literaturze i kinie przy­
brało ogromne rozmiary oraz na rozpa­
noszenie się fałszywej reklamy, kłam ­
stwa, pustki umysłowej, pokrywanej 
błyskotliwą formą, j kierowanie życiem 
kulturalnem przez ludzi dla których na, - 
wyźszem dobrem jest zawsze i wszę­
dzie ich własny, pieniężny interes. Te 
rzeczy muszą się w Polsce zmienić. Do­
kona tej zmiany młodzież narodowa, 
która uważa silną kulturę umysłową, 
opartą o życie naszego narodu, za ko­
nieczny warunek stworzenia Wielkiej 
Polski. — Dziś np. literatura w Polsce 
nie jest literaturą, związaną z żvciera 
Dolskiem. Ci panowie z literackiej „eli­
ty44, żyjący wygodnie w przedpokoju 
łask „państwowych44 nie stoją w .żad ­
nym związku z tą literaturą polską, któ­
ra w ydała Mickiewicza, Słowackiego 
Siekiowicza czy Wyspiańskiego. To są 
pasorzyty na naszej kulturze umysłowej.

Jeśli w ydaw cy skarżą się dzisiaj, że 
nikt ksi iżek w Polsce nie kupuje, to jed­
ną z przyczyn tego zjawiska jest fakt, 
że piśmiennictwo nie zaspakaja natural­
nych pragnień i dążności czytelnika pol­
skiego.

Młodzież narodowa występuje otwar 
cie do walki z obecnym stanem kultury 
umysłowej w Polsce. Zapowiadamy 
walkę z wszystkiemi wpływami żyaou- 
skiemi, zapowiadamy usunięcie tych 
wszystkich pasorzytów i geszefciarzy.

W  sobotę 12 m aja  odbyto się W alne I 
Zgrom adzenie jednego z najsta rszych  ] 
lwowskich tow arzystw  akadem ickich-. . 
B b ljo tek i Słuchaczów P ra w a . Zgrom adze­
nia otw orzył kol. p rezes m gr. K azim ierz 
Kobylański. P o  przyjęciu  porządku  dzien­
nego przystąpiono do sp raw ozdań . T o ­
w arzystw o w skutek nowej ustaw y i rozpo­
rządzenia o S tow arzyszeniach otrzym ało 
nowy s ta tu t k tóry  jednak  nie stw arza 
dla niego korzystnych w arunków  rozwo­
jowych. Przyczyny zatem  dalszego świe­
tnego rozw oju  T ow arzystw a nie należy 
szukać w dobroczynności nowego s ta tu ­
tu aie w in ic ja tyw ie i energji ustępującej 
Hady Zawiadowczej z kol. m gr. Kazi- 
-zam K obylańskim  jako nrezesem .

Tow arzystw o w ydało w ubiegłej k a ­
dencji cały szoreg nowych skryptów , tak  
że został ostatecznie skompl atowany m a- 
te rja ł pierw szego, d rugiego i trzeciego ro­
ku. W ydano więc skryptów  znacznie w ię­
cej, aniżeli ro k u  ubiegłego. W sku tek  uzy­
skanych w ten  sposób dochodów zdołano 
obniżyć znacznie koszt skryptów  d la  roku  
pierwszego, n ieste ty  żydow ska „Delta 
m ająca  „m onopol11 n a  skrypty  p raw a 
zach.-eu’ -pejtsKiego pm f. D ąbkow skiego i 
teorji p raw a prof. Stefki, żąda n ada l z«a 
wypożyczenie tych skryptów  43 zł, (!) od 
k o m p l e t u  (!) — tak , że o dalszej obniżce 
nowy być nie może. Towarzystwo rozw i. 
oęlo na szeroką skalę akcję sam opom oco­
wą u ła tw iając  sp ła ty  ra ta ln e  'od wypoży­
czonych skryptów . Urządzono rów nież 
wzorem ubiegłego ro k u  tu rn it*  k rasao -

którzy na dążnościach naszych umysłóy 
chcą robić brudne interesy. Bój ten już 
podjęliśmy i będziemy go prowadzili ?ź 
do zwycięstwa. Jesteśmy pokoleniem 
walki i nie spoczniemy, dopóki nie zbu­
dujemy i nie. wywalczym y prawdziwie 
polskiei, wielkiej kultury umysłowej.

W sobotę 28 kw ietn ia  br, odbyło się 
W alne Zebranie Czytelni A kadem ickiej. 
Zebranie otw orzył kol. m gr. R om an Blum  
w ita jąc K ura to ra  Czytelni Ks. D ziekana: 
Aleksego K lawka. Spraw ozdanie prazesa 
kol. B lum a omawiało sytuację n a  - twow- 
skich wyźązych uczelniach., w ytw orzoną 
z chw ilą w ejścia w życie nowej ustaw y. 
Spraw ozdania w szystkich agend Czytelni 
A kadem ickiej w ykazały należyte ich fu n k ­
cjonowanie. . ■

To też na wiosek Komisji Rewizyjnej I 
ud.z/elono ustępującem u Zarządow i ab- 
solu torjum ,

W  d jsk u s ji zabrał pierw szy głw kol. 
Jerzy Grzymek, k tó ry  na ile h istorycż- 
nam  omówił upadek m asońskiej doktryny 
liberalnej i pow staw ania prądów  naród  o. 
wych.

Zkolei przem ów ił kol. Karol K’u ska  w 
obronie katolickości poiskiego życia.

Kol. Nowosad omówił grozę destruk-

Trzeci Trym estr rozpoczęła Młodzież 
Wszechpolska Zebraniem Plenajnem 
dnia 27 kwietnia br. z referatem Preze- 1 
sa Stronnictwa Narodowego Sem tnra 
Joachima Bartoszewicza pt.: , 0  ripwy 
ustrój Polski44. Dostojna osoba prelegen­
ta stanowiła sama dla siebie najskutecz­
niejszą reklamę. To reź odczyt Senatora 
Bartoszewicza zgromadził tak szeroki# 
rzesze polskiej młodzieży akadeip;ęjuej, 
że sala Czytemi Akademickiej okazała 
się conijmniej nie wystarczająca. P rele­
gent omówił na tle najnowszych prądów 
ustrojowych europejskich, racjonalność 
przyszłego ustroju prawno-politycznego 
Narodowej Poiski.

W  tydzień później, w piątek 4 maja 
odbyło się drugie imponujące Zaoranie 
Plenarne. Tym razem przemawiał śwjet 
nj. znawca stosunków niemieckich, były., 
konsul generalny w Berlinie, poseł Dr.

mówczy, k tó ry  ci tszył się dużą Jrekw m-
cją.

Im ieniem  Komisji Rew izyjnej, po prze- 
g iądn.ęciu  ksiąg  i skonstatow aniu  nale. 
żytego funk jonow ania wszystkich agend 
T-wa, kol. mgT, Zbigniew P siczarsk i zło­
żył w niosek o udzielenie absolutożjum  u- 
stępującej Radzie, jakoteż podziękow ania 
kcl. K obylańskiem u za n iestrudzoną i o- 
wocną działalność.

W  dyskusji zabrał g los k o lj  Jan  
M arkiewicz, k tóry  uw ypuklił wszbdhsl ron. 
ność dodatniej działalności ustępującej 
Rady Zawiadowczej i jej srczfegćlnych za­
sług d la  polskiej młodzieży praw niczej: —

Kolega G dula om ów ił spraw ę T urn ie ju  
Krasomówczego i Skryptów, poczei.i z a ­
b rał głos kol. K arol K luska, om aw iając 
doniosłość separacji k u ltu ry  polskiej' o*d 
wpływów m asoński - żydow skich i  zna­
czenie, ja k ie  posiada ak tyw ność naszej 
k u ltu ry  w chwili obecnej d la  przyszłych 
losów narodu .

Listę mówców zam knął sw im  doskona­
leni { r, rm '4 w ianiem  kol. Adam  Treszka, 
k tóry stw ierdził, ż e  jedno1 itoścl fron tu  
ideowego polskiego m łjd eg o  pokolen ia 

żadna u staw a r o z b i ja n i  zn iekształcić n ie  
zdoia.

W alne Zgrom adzenie zaszczycili sw ą 
obecnością p. D ziekan Dr Zbigniew  P a ­
zdro, R ektor Dr. S tanisław  S tarzyńską 
Prof. Dr. M arceli C hlam tacz i K ura to r 
T -w a Dr. L#on Hc.iban.

W alne Zgrom adzenie zakończono od­
śpiew aniem  H ym nu M łodych,

Niewiele mamy jeszcze sił twórczych, 
aJe siły te z dnia na dzień wzrastają i 
jest nadzieja, żc w niedługim czasie 
wielka poiska kuPura umysłowa rozpo­
strze nad narm wszystkimi swoje paro­
wanie. Młodzież narodowa zaczęła już 
do niej dążyć.

cyjntsro czynnika żydowskiego n a  polu 
tw órca ści ku lń  ra lne j. Kol. A dam  Trasz- 
ska zaś nieugięty fron t polskiej m łodzie­
ży akadem ickiej w  w alce o pełną  polskości 
naszym . v.r ’w „rsyietów .

Mówcy złożyli Odpowiednie wnioski.—
Po udzieleniu  ustępującem u Zarządowi 

z kol. m gr. R. B lum em  n a  czele abso .u- 
to rjum  i  rzez ak lam ację i złożeniu w yra­
zów gorącej podzięki ze tru d  i owocną 
pracę - przystąpiono do wyboru nowych 
Władz. P rezesem  C zytelń ' A kadem ickiej 
na rok  1934/35 został kol. m g r K azim ierz 
Kobylański W skład P rezy d ju m  weszli 
k i. / d a m  T reszka (Uszy v-prezes), kol. 
Teleśnicki Leopold (II v-Drezes), koi. 
C iekliński Zbigniew (III v-prezes), kol. 
Kazim ierz G ryg.aszew ski (sekretarz), kol. 
W yhow ski W ładysław  (bibljotekarz), kol. 
Dąbrowski Ja n  fskarb.)

W alne Zebranie zakończono odśpiew a, 
n iem  H ym nu Młodych.

Stanisław Zieliński na temat „Układ pol­
sko-niem iecki44. Poseł Zieliński zaznajo­
mił słuchaczów z całym szeregiem nie­
zmiernie ciekawych i ogółowi niezna­
nych wiadomości, dotyczących i należy­
cie oświetlających genezę układu pol­
sko - niemieckiego, zawartego w stycz- 
Juu br.

W  u udzielę, 6 maja odbyłt się co­
rocznym zwyczajem w sali Czytelni 
Akademickiej Tradycyjne Święcone# > 
Młodzież Wszechpolska miała zaszczyt 
gościć JW P.: Rektora Stanisława Sta- 
rżyńskjęgo, Ks. Dziekana Aleksego 
Klawka, Senatora Stanisława Głąbińsme 
gó, Mec. Woje Dziedziców, mec. dr 
Jana Pierackiego, profesora dr W łady­
sława Tarnawskiego. N? część pierwszą 
złożyła się dekoracja nowoprzyjętych 
członków : staropolski zwyczaj dzielenia 
się jajkiem nrzy wspólnym stole. 70 no­
wych członków przed sztandarem Mło­
dzieży Wszechpolskiej złożyło ślubowa­
nie na ręce prezesa Twa, Kol. Adama 
Tieszki Następnie senator prof, Stani­
sław Gfąhiński w pięknem przemówie­
niu wskazał doniosłe znaczenie łączno­
ści du-mowej starszego pokolenia z m*o- 
dymi. Jak z jednej strony winno mieć 
starsze społeczeństwo zrozumienie d'a 
młodości — tak z drugiej, młodzi naro­
dowcy, winni mieć szacunek dla do­
świadczeń poprzedniego ogniwa ewo­
lucji narodu 1 z nich corzystać. Część 
drugą tradycyjnego Święconego wypeł­
niły tańce, które w wesołym nastroju — 
trw ały  do rana.

Mając zrozumienie, jak doniosłą rolę 
odgryw a w każdem stowarzyszeniu, 
zżycie się towarzyskie jego członków, 
urządza Młodzież Wszechpolska w y­
cieczki — maiówki, W  niedzielę 13 maja 
odbyła się u c ie c z k a  do Lesiennic. 
W śród przepięknej pegody i kwitnącej 
w  pełni natury wybuchł żywiołowy hu­
m or 1 konęgpt młodzieńczy- Nastrój, jaki 
panował — określić dą się jednem tylko 
słowem: przemiły! To też sądzimy, że 
opinja 70-ciu uczestników wycieczki, bę­
dzie na przyszłość najlepszą zachętą i 
reklamą i potrafi w yrw ać największego 
nawet sceptyka z wiru gorączkowej, 
przedegzaminowej atmosfery.

W  dniach 7. 8, 9. 14, 15 maja odbył 
się Kurs Ideowy dla kandydatów Mło­
dzieży Wszechpolskiej, k tóry ukończyło 
przeszło 50 osób. Zważywszy, że jest 
to koniec roku akademickiego warto 
podkreślić jak wielkiem zainteresowa­
niem cieszy się idea Młodzieży Wszech­
polskiej. Ostatnią impreza organizowaną

przez Młodziez Wszechpolską był refe­
rat posła Bieleckiego na tem aty aktu­
alne. Na zebranie przybyło mnóstwo 
osób także z pośród starszego społeczeń 
stwa, tak, że sala Czyteini Akademickie; 
żadną n.iarą nie mogła wszystkich po­
mieścić.

« .  K. T . S. I .
Jak  w lr ta c h  poprzednich i w tym  ro ­

ku A kadem ickie Kolo TSL. wzięło m ynny 
udział w akcji trzeciom ajowej, Łfo współ- 
p rncy w proszono poszczególne Koła Mło­
dzieży W szechpolskiej na Uczelniach 
Lwov ik ich , Kolo S tudentek , Sekcję Mło­
dych Stronnictw i  Narodowego, Odrodzę, 
nie, K orporacje związkowe i chrześcijań­
skie itd. itd. Na w ieś w yjechała zn aczn a  
liczba prelegentów  którzy p rz e j  aw iali 
n i;ty lk o  w czytelniach pozostających pod 
opieką AKTSL, ale też należących do Kół 
innych. Ruszył również i Lwowski Chór 
Akadem icki v«i4any entuzjastycznie przez 
lu d 'O -" w ^i.ską Prócg tegc w zięła m ło ­
dzież a k a d r  li tk a  grem jalny  udzia ł w 
zbiórce trzeciom ajow ej.

Święto Korporacyjne
W  roku bieżącym  obchodziły kórprvra- 

cjo swe święto w dn iu  trzeciego m aja. Po 
Mszy św wzięły udział w d e liia Jz u  trze­
ciom ajowej a n as tęp n ie  w u n c z y s ty m  
ordynku w raz z  pocztami sz tan  Jarowem i 
udały się na akadem ję do sali 1‘rUgiego 
Domu Techników, Zebranych, * tó* /ch  z a ­
szczycił m iędzy innym i R a k tjr , p ro f. Dr. 
S tarzyński pow ita ł K om iliton Leopold T e ­
leśnicki. R eferat n a  tem at dziejów P ol 
skiego R uchu Korporacyjneg w ygłosił 
KomiT'*on Jerzy M acieliński. R eferent prz? 
szadł pokolei w szystk ie s tad ja  rozwoju 
K orporacyj od roku  1828 poczi wszy, kie. 
dy to w Dorpacie pow stała  p ierw sza pol­
ska K orporacja A kadem .oka „Polonia". 
Omćwil szczegółowe okres pra»jW ojenn« 
i p>w '.jenny do roku 1933 1 w rea/sif czas 
teraźniejsze w których  w arunk i d la  ro z ­
woju Koip- racy j uległy radyka lne j zm ia- 
nio. 7kplei Chór Techników  w /k o n s 4 
„Gaudę Mater* poczem K om iliton Jerzy 
G rzym sk omówił n a  te m a t program u Kor- 
po ricy i na przyszłość. Będą one walczył# 
z liberalizm em  i m aconerją. Z ry w a ją ' z 
daw ną are lig ijnością  i s ta ją  n a  g runc » 
zdecydow anie kato lickim . A k a lem ję  za­
kończył H ym n MIodj eh,

W ieczorem  o godz. 20-ej odbyła się 
m iędzykorporacyjna sobótka rozpoczęta 
M azurkiem  Dąbrowskiego i t >aetem n« 
cześć Rzeczypospol.taj P o lsk ie j,

Cci każda z pań powinna 
wied?ie£ o pudrze?

Ostrożnie z wyborem pudru , piękna 
panie! Używ am y dużo pudru , pudru jem y 
się sta le  n a  każdem  m iejscu  — lecz czy 
dosyć nam yślam y rię  nad  w yborem  p u ­
dru ,

P u d e r  m usi być nieszkodliw y — n i l  
pow inny się w n im  znajdow ać żadne 
domieszki szkodliwe, blejw ajs, cynkw ajs 
b i—n u t lub inne zw iązki m etaliczne, k tó ­
re  za ty k a ją  pory skóry, niszcząc ją, po­
w odując stany  zapalne, pryszczą i zao­
gnienia, w yw ołu ją w ągry , a w krótkim  
czasie w ysuszają cerę k tó ra  s ta je  się p i 
żółkła i zw iędła. Z teg - względu musi 
pani pow ażnie się zastanow ić na :. wyb > 
rem  pudru .

P u d e r  A barid pod g w a ra n c i  ni i  i \  
w iera żadnych m etalicznych domieszek, 
a preparow any jest z produktów  wyląc-- 
nio ro ślinnych , przesiew any dziesiątki 
razy ' perlum ow any najwytworni-ajszemi 
zapacham i. S tanow i on doskonałą odżyw- 
kę d la  cery: zaw iera bowiem sproszko­
w ane cząstki cebulek lilji b fałej i korze 
n ia  fijolkowego, n iedostrzegalnie przyle­
ga do cery, m atuje ją  i trzym a się na 
niej bez względu n a  zm iany a transfery cz 
ne. N aw et w gorącem  dusznem  powie­
trzu  P u d er A barid ł rzym a się na tw arzy, 
k tó ra  upudrow ana ra z  tylko, -a chowu je 
m etow ość i delikatny nalo t w ciągu dłuż­
szego czasu. D w anaście odcieni i ud ru  A- 
barid  oozw ala p an i na dobór najodp >- 
wiedniejszegA koloru dla Jej cery, z w y . 
ją tk iem  kolorów  ciemnych dla cery o p a ­
lonej ja k : P eche , Peche-Foncee M anda- 
rin e  i Ambrć. D la P ań  używ ających krem  
pod pu d er polecam y znakom ity krem  
S etą ,

Walne Zebranie To w . Biblioteka
Słuch aczó w  P ra w a

Z  Młodzieży Wszechpolskiej
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F n L  ił .  3 g. 32 a .  
Zuk ił. 19 g, 09 m.

Heleny
( S rodil D eiyd irjasia )

Roakład Uot6 w
w aln y  do dn. 30. IV. 1034.

(codzi-ennie — także w  niedziele.)
.  o. 8.50 W ARSZAW A A p. .4.53
t p. 10.45 KRAKÓW  | o- 12.45
ipODlidzIałki. fiilj i pUtkl) (wtorki, arniki i wbotj)

p. 12.20
o. 10.25 
p. ?0.05 
o. 9.151*. 11.05 KRAKÓW

p. 13.00 BRNO

o. 13.20 BRNO
p. 1 ,10 W1EN

O djazd autobusów  w  K rakow ie * przed 
B iura  F  L. L  „LOT“ , ul. S zp ita lna 33 
do Bamulotu w arszaw skiego o godz. 12.05 
do sam olotu  w iedeńskiego o godz. 10.20 
] Odjazd au tobusu  w W firszawio z prz>ai 
H otelu Polonja. A leje Jerozolim skie 39. 
o godr 7.05.
} '  k w torki, czw artk i 1 roboty)

Odjuzd au tobusu  w W arszaw ie z przed 
H otelu Polonia, A leje Jerozolim skie 39. 
o godzinie 14,15.

Odjazd au tobusu  w  K atow icacb z  przed 
B iu ra  ..O rbisu" u l,  D yrekcyjna 2. o godzi­
nie 7,80.

Ścisłe in form acje w  b iu rac h  P , L, I I  
,LOT“.

O d ja z d  p o d q g ó w  z  K r a k o w a
Do W arszaw y przez Częstochowę: C 45 

.(kursu ją  od 15 m a ja  do fl października). 
7.15 (p), 11.58, 15,15, (kursu je od 14 sierp­
n ia  do 20 sierpnie), 17 20 (p), 23,00.

Do Warsziawy przez Kielce, Radom,
■ Dęblin: 22,15.

Do Katowic: 5.10, 6.01, 6,50, 7.31 (Lux- 
T orpeda k u rsu je  w torki, środy, czw artk i 
p ią tk i i soboty), 10,45, 11,22 (j), 12,29 
(Lux-Torpeda k u rsu je  w torki, środy, 
czw artki p iątk i), 13,20 (kursu/ae od 17 
czerwca do 2 w rześnia Codziennie), 14.25, 
17,12 (p), 19,25 (kursu je  codziennie z wy­
ją tk iem  25, 26 g rudn ia  i 21 i 22 kw ietnia) 
21,30 (p), 21.36 22,27 (Lur-Torpada k u r ­
su je  ty lko w  niedzielę).

W iedeń—P ra g a : 11.22 (p), 21,00 (p) 
5.10, 7.40, 14.25.

B erlin : 11.22 (p), 21.30 (p) 6,10 10.45 
17,12, 2136

Zebrzydow ice: 11,22 (p) 14.25, zljKJ (pi 
Pozinaó: 6.01 10.45, 17.12 (p)-, 2130 (p). 
G dynia 1742 (p), *1,30 ,p)
Cieszyn: 17 45
Chrzanowi- 5.10 (kursu je  od 81 m a ja  

do 2 października), 7.40, 11.22 (p), 14.25,
17.42, 21.30, 21.36,

Dziedzice: 5.10 (au rsu je  od 31 m a ja  d> 
2 października) 7,40, 11.22 (p), 14,25,
17.42, 21.30, 21.36.

Żywiec: 17.42.
Lwów: 11.20 (p), 11.23, 10.00 (p)‘, 0.15,

9.05 (p).
^ak o p an e  0.05 (kursu je  od f  paździer. 

n ik -  dio 15 grudnia), 0.45 (kursu je od 15 
m aja  do 7 październ ika ', 3 40 (kursują 
od 13-m ą ja  do 6 października), 7,25 (k u r­
suje od. 15 m aja du 6 października), 8.54 
(kursu je w niedzielę Lux-Torpbda), 9.15, 
13.52 (p), (ku rsu je  od  15 m aja  do 0 paź­
dziernika), 14 35 (kursu je od 13 sierpn ia 
do 19 s ie rp n ia ' 14.48 (kursu je  w  soboty 
Lux-Tori eda), 15.21 (kursuj*  'od 15 m aja  
dn 6 października) 18.15 23.05 (kursu je od 
15 m aja  do 6 października).

REPERTUAR KINOTEATRÓW
ATLANTIC: ,,Nie w idzialny człowiek*1, 
ADRIA: „Tańcząca W enus11.
APOLLO: „p recz z kryzysem ". 
BAGATELA: „P arada  Rezerwistów*1. 
DOM ŻOł NIERZa  „Szachow nica serc11 
MUZEUM: , Król to ja 11.
PROMIEŃ „Obraza m a jes ta tu1*, „100 

metrów miłośni11.
SŁuNKG. „Księżna Łowicka", 
SZTUKA: „Chicago*1.
ŚWIT: .B a n ita 11 i „U cieczka przed 

ślubem 11.
UCIECHA: .W ielka Grzesznica". 
WANDA: „Grzech jednej nocy" (Kró­

low a szybkości).

ZABYTKI — MUZEA — WYSTAWY 
W A W E L

I. Katedra, zwiedzanie 10 — 13 i 14.30
-  17. w n i ’dz. i św ięta 12 13 30 i 14.3$
szkolne: Groby król. 20 gr. Skarbiec 20 gr. 
W ieża Zygm, 10 gr. W ycieczki dorosłych 
Groby król. .Skarbiec i W ieża Zygm. — 
razem  1 zł. od osoby.

.11. Zamek królewski (komnaty króiew-' 
skie) codziennie 9 — 16 niedziele j  świę­
ta 9 — 14. v stęp 1 zł., wyc. zbiór. 50 gr 
wyc. szkolne 25 gr. w niedzielę i święta 
wstęp 50 gr.

111. sm ócza Jama codziennie 9 — 16 w
— 17. wsteo: Oroby królew skie 1 zł. S kar-

Kraków, 22 maja. 
Jedna z k ap ita ln y ch  bolączek K rakow a 

je st spraw a Jego czystości. S praw a ta  — 
pom ija jąc  już inne względy — jest choćby 
z tego pow odu w ażna, te  Kraków Jako 
ośrodek hlstory^ m-kol iralny, ba - s to li, 
ca k u ltu ra ln a  P o lsk i śoląga rok rooznle 
liczny oh wycieozkOwiozAw 1 gości tak z 
p olsk i Jak i zagranicy. Z uw agi n a  to 
Kraków mur posindaó schludny wygląd, 
w przeciw nym  bowiem  razie, m im o w spa­
n ia łych  sw ych zabytków, będzie robił n ie ­
m ile w rażanie n a  przybyw ających doń. 
Dobrze więc się stało , że 
czynniki samorządowe zwróolły ostatnio 

na sprawą tą większą, n il  dotychczas 
uwagę,

czego dowodem  przea k ilkom a dniam i 
odbyte posiedzenie Komisji d la  P ro p ag rn - 
dy i T urystyk i i w ielkie zebranie publicz­
ne odbyte w  M uzeum  ł-reem yslow em , a  
przez te czynniki sam orządow e zwołane.

Na podstaw ie w ygłoszonych referatów  
i przeprow adzonej debaty  n a  obydwóch 
tych zebraniach dochodzimy do w niosku, 
że zagadnienie czystości naszego m iasta  
rozpada Bię n a  dw a działy: jeden  obejm u­
jący
to, eo na m c c  ozystośol winna 1 moźs 

nczyntń gmina,
drugi daleko w ażniejszy obejm ujący 
to, ozego w  im ię ozystoścl należy domagać 

sią od ogdlu mieszkańców Krakowa.
W ysiłk i gm iny zilustrow ać m ogą n a ­

stępu je  cyfry: Podczas osta tn ich  upa­
łów w ychodziło dziennic 1,000 Mtr. ben­
zyny używ anej n a  jazdę autom obili zle- 
w r jących u lice K rakow a wodą. P rz y  po­

le w a n i/  u lld  ; zptryskiwano dziennie 
1.300.000 wody. Problem , -r* ok w alk i z  
kurzem  i bło tem  jest o ty le  u trudn iony , 
iż K raków  posiada zaledwie 80% allo  
o twoTdych nnwisr*ohni*o resz ta  zaś 
dróg m iejskich posiada naw ierzchnię szo. 
sową. C be cnie jednak  — wedł’ig  zapowie­
dzi czynników sam orządow ych — i rzepro- 
w adzone będą prób” o leju - a szos, oo 
w płynie dodatnio n a  'odpylenie pow ietrza. 
Koszta p rac  zakładu czyszczenia m iasta  
w ynoszą dziennie przeszło 3.000 zł,

Jeśli chodzi o d ru g ą  stronę zagadnie­
n ia  t. zn. o  rolę Jaką spełniać w inno sp|fc 
łeczeństwo krakow skie w u trzym aniu  
czystości m laeta  — to podnieść należy, że 
z tej strony, jest dużo do zrobienia. Sta­
ło  sią bawisz- niejako zwyozajem porzu­
cania śmlaoi 1 odpadków na nlieaeh, plan­
tach, w  tramwafaoh ltp. Koszyki n a  śm ie­
ci są  ignorow ane, obow iązujące przepisy 
zupełnie n ie  respektow ane

Trzebaby było, żeby mieszkańcy Kra­
kowa z rot um ieli, Jakie inaozento ma dla 
propagandy Kranowa Jogo schludny 1 este­
tyczny wygląd, a Jak bardzo taj propagan­
dzie szkodzi ustawiczne zanieczyszczania 

m iasta.
Należałoby spraw ę vę uw zględnić także 

w  w ychow aniu dzieci w szkołach. Pow aż­
n ą  zaś także rolę w spraw ie tej odegrać 
może 1 p ra sa  m iejscow a. Do zagadnienia 
tego jeszcze powrócim y, dzfS ograniczam y 
się poprostu  do krótkiego streszczenia te . 
go, co m ówionem  byle o sta tn io  n a  l o sła­
dzaniu Kom isji d la  P ropagandy  1 T ury­
styki oraz n a  zebraniu  publiem em  w M u­
zeum Przem yałow em .

Warszawscy n a ro d o w a  w  Krakowie
Kraków, 22 majd.

W  czasie Zielonych Świąt bawiła w 
Krakowie wycieczka Koła Społecznej o 
Sekcji Młodych Stronnictwa Narodowe­
go z W arszaw y w liczbie 66 osób. W y­
cieczka przybyła do Krakowa pociągiem 
pospiesznym z W arszaw y w  niedzielę 
o godzinie, 6.45 rano. Na dworcu powi­
tali uczestników wycieczki członkowie 
władz wojewódzkich i grodzkich Stron­
nictwa Narodowego.

Goście w arszaw scy zwiedzili w  nlfe- 
dzielę przedpołudniem Bibliotekę JagfćJ.

lońską Barbakan, Muzeum Narodowe, 
puczem o godz. 13.40 odjechali do W ie­
liczki celem zwiedzenia tamtelszej ko­
palni soli. O godz. 19-ej wyjechali do 
Krakowa, gdzie w salach Stronictwa Na­
rodowego odbyła się kolacja.

W  drtJgim dniu s™ego pobytu, w Kra­
kowie wycieczka warszawska zwiedzi­
ła Katedrę, Zamek Królewski, Kościół 
Marjacki, poczem o godzi. 17.20 odje­
chała do W arszawy.

Kraków zrpbil na warszawskich go­
ściach uardzo dodatnie wrażeni*.

1 1    ' ' !«»■
)iao 1 zł. W ieża Zygm, 25 gr. wycieczki 

niedz. i św ięta 9 — 14 ivstęp 50 gr.
IV Rotunda Sw. Fi I \d a o t a ,  Ka­

tod: i Romańska śto. OsrOn wstęp 2u gr.
—O—

W lsia  Marjacka eaddan la 10 — 14.
W stęp 50 gr. d la  wycieczek 25 gr.

MUZEUM NARODOWE
W ystawa koblaroćw mahomatu askloh 

1 oaramlki w Mnsanm Naiodowam  w Vra 
kówia została  p rzedłużona ze względu n a  
ożywioną fr&kwenoję do końca czerwęa 
br. W  tym  tygodniu u d ało  się kom itato­
wi dzięki uprzejm ości ks. In fu ła ta  Slepic- 
kiego uzyskać kobierzec z K atedry na 
W awelu. Jest to, im ponujący objekt tak 
pod względem  w aiorów  artystycznych ja ­
ko  też w ym iarów ; nałoży o n  do w yjąt­
kowych zabytków  sz tuk i perskiej, W  r y ­
sunku  widzimy silny wpływ chińskiej 
o rnam entyki. Je st to kobierzec zdobyty 
pod W iedniem  i już tam  b ru ta ln ą  ręk ą  
przecięty n a  c wie Dołowy z k tó ry m  f'Sdnf 
zna jdu je  się u  nas, d ruga zaś jest d ą ż ­
nością M usse de A rts D ecoratifs w P a ­
ryżu.

I, W ystawa koblaroów mauom atańiklch  
ceramiki azjatyokle] 1 europejskiej, Ry­
nek Główny Sukiennice. Codziiennie 10— 
14. W stęp 1 zł,

II. Oddział Im. Emeryk! hr. Hutten 
Czapskiego W olska 10. — Brody, Niedzielę 
i św ięta 10 — 14. W stęp lz ł, — N um iz­
m atyka, g rafika, broń  i przem ysł a r ty ­
styczny.

II I . Dom 1 M uzeum  im  .J .M atejki 
ulice F lo rjańska  41. Codziennie 10 — 14. 
W stęp 1 zł. Zbiory Ja n a  M atejki i a r ty ­
styczna po n im  spuścizna.

IV Oddział im, Feliksa Jasien-kie^o ul. 
Szczepańska 11 1 p, W ystaw y sztuki pol­
skiej, japońskiej, dyw any, sprzęty z róż­
nych epok itd. O otw arciu poszczególnych 
w ystaw  uw fM am la się osobneml ogłosze­
niam i,

V. Oddział im. Eru m Borąóza K ar­
m elicka 51. Środy. Niedziele i Święta 10 
— 14. Ws tęp 1 zł. — Kilim y polskie 
wschodnie, dywany, broń, sprzęty m a la r­
stwo XIX wieku.

MUZEUM XX. CZARTORYSKICH
uJ, P iją rsk a  6/15. Zwiedzanie gruDQm i pod 
k ierunk iem  funkcj& narjuszy Muz ?am we, 
w torki i p ią tk i p u n k tu a ln ie  o a->dz. 10. 11,

!l i  W ycieczki i Szkoły ty lko za uprzed­
n i m  — conajm niej n a  24 godzin — zg n - 
sezniem  w (arzt Izie za w yjątk iem  w tor­
ków i piętków  do 14, oraz sobAt dó 11 go­
dziny.
MUZEUM ETNOGRAFICZNE (na W awela)
codziennie 9—13, wstęp 50 gr. młodzież 20 
gr. wycieczki szkolne 10 gr. ud osoby.

1  Pałacu Iztu kl (plao Rzozapańual 4)
Obscftie odbywa aię w ystaw a p rac  Gru 
py „Dziesięciu" do k tórej należą a rty śc ir  

A dam  Bunsch. K a­
zim ierz Ć hm urski, P aw eł Dadlez, Jerzy 
Fedkowicz. Teodor J io tt, S tefan Orwicz, 
S tan isław  Popław ski. M arcin fiam lińi 
B igualaw S erw in i T adśusz Sew sryn, Po­
nadto  w ystaw ione będą tkan iny , w y k sn t-  
ne w  krakow skiej w ytw órni „Grot** we­
d ług  projektów  B ohdana T rżtea, K azim ie­
rza Cbm urskiego oraz Teodora Grotta. 
Całą św ietlicę zajm ie zbiorowa w ystaw a 
p rac T y tusa  Czyżewskiego. 3 saie wypeł- 
n ą wreszcie 266 eksponatów  30 szwedz­
kich artystów  grafików,, członków T ow a. 
rzystw a .G rafika Sallsk&pet" reorezentu- 
ją  ceny najlepsze siły grafik:' pobiocy. P o ­
wyższa im preza zorganizow ana przez To­
w arzystw o Polsko-Szwedzkie, Krakowski 
Związek Grafików  oaz dyrek ..,ę Towa- 
w araystw  Przyjaciół Sztuk P ięknych  ma 
być jednym  ze środków ku ltu ra lnego  zbli­
żenia P c .ik ó w  i Szwedów.

KOMUNIKATY
Słynny rosyjski Chór Pyblrahów w y­

stąp i poraź pierwszy w K rakowie w sań  
Bolońakiegj we środę 23 bm. O ryginalne 
a przepiękne syberyjskie pieśni sk a za ń ­
ców w w ykonaniu  tego zespołu rob ią po­
tężne wrażenie.

Walne zgromadzenia „patronatu" To 
w anystw a Opieki nai więźniam i r Kra 
kOwie odbędzie się d n ta  29 m a ja  br. o 
godz. 18 w lokalu  Tow arzystw a przy  ul. 
Jabłonow skich 3, I p.

Ogólnopolski , Salon11, D yrekcja To­
w arzystw a Przyjaciół Sztul P ięknych 
c ynl energiczne przygotow ania do m a ­
jącego być już w dniu  2 czerwca br. >- 
tw artym  ogólnopolskiego , Saionu", na 
k tóry  zgłoszenia p rzysy ła ją  już najprziad 
niajsi artyści z całej po lsk i. Na w ysta­
wie tej rozdzielone będą nagrody p ienięż­
ne u rundow ane przez państw o, sam orzą­
dy, insty tucje  społeczne, banki i .irm y 
przem yslow n-baiidlowŁ

Świetnych rzemieślników I pracowi 
ników wszelkich kat ego ryj, obecnie bez­
robotnych, możemy poleció. Zgłoszenia, 
zapotrzebowania, ustne lub pisemne kie­
rować należy do Stronnictwa Narodowe 
go w Krakowie, Rynek Gł. 6, II schk 
I p., m. 9., telefon 120-76. 172S0

Odznaozoni kolsjarza krakowscy. Wo­
jew oda k rakow ski w  otoczeniu p rzedsta­
wicieli w ładz udekorow ał przed kilkom a 
dniam i za zasługi na polu ko lejn ictw a 
polskiego i aa pracę społecz aą n as tęp u ­
jące osoby: Krzyż K aw alerski o rderu  O- 
dirodzenia Polaki pp.: w icedyr. dr. Chan 
P: itr A ugust, inż. 'W iśniakiewicz M arjan 
Zioty Krzyż Zasługi; dr. Sulek Józef, 
m gr. W ittek  M ieczysław, iHż Zawojski 
W alerjan . S rebrny Krzyż Z&sługI; K m iei 
S tanisław , S tanisz Jan , Rydz Robert, 
WięBek Rudolf.

W D alslntoach P ó ł w sie Zw larzynlecki; 
1 Zw lerzynlso jako zagrożonych w ściekli­
zną przez 3 m iesiące psy w inny być 
dniem  i nocą trzym ana n a  uwięzi, psy 
z-A prow adzone n a  sm yczy zaopatrzone 
być m uszą w bezpieczne gęste kagańcu 
i m arkę ewidencyjną.

W ycieczka lekarzy angielskich w licz­
bie 100 do 150 osób w  celu zwiedzenie, 
polskich  zakładów  leczniczych, klin ik , 
u zd rjw isk  i sapitali przybyw a do po lsk i 
w bieżącym sezonie i w czasie ew ego po 
by tu  w Polsce zwiedzi także i Krakćw .

A utobusy K raków  — K rynico. P o lsk  
Zw iązek Turystyczny w K rakow ie kom u­
nikuje, że .a dniem  23 m aja  uruchom io­
ny będzie dodatkow y k u rs  autobusow y 
n a  lin ji K raków  — K rynica z od iaadaiiu- 
z K rakow a godz. 8, z K rynicy g td z . 6,30, 
Autobus ten m a w Nowym  S ąciu  połą­
czenie do Szczawnicy. B lliszych  inform a- 
cyj udziela dworzec autobusow y w  K ra  
kie wie, plac Sw. D ucha tel. 137-17

Pueląg popal m y z Krokowa do Ber­
lina. ,D p a  2 nzerwca br. o god^. 9 30 ran ę  
wyi( j^jp z .K 'kow o. do B erlina n a  cztero4 
dniow ą wycieczkę pociąg  popularny . — 
Organizację tej wycieczki pow ierzy ła D. 
O.K.P. w K rakowie p o lsk iem u  Zwiąpk-> 
wi ru iy sty czn em u  w Krakowie, uL Szpi­
ta ln a  36, wraia z oddziałem  srokow sk im  
P B P  ęsOrbis", R ynek Główpy. Zgłoszenia 
do tego pociągu wycieczkowego są  w 
pierwszej m ierze zastrzeżone dla człon­
ków organiiziacyj spolacznych i k u l tu ra l­
nych, względnie zrzeszeń in teligencji po!- 
sklej. — Zgłoszenia zarów no d la  uczest­
ników  tych zrzeszeń jak  f niazrzcseonych 
dokonane być m ogą ty lko  przez b iura 
podróży P B p. „O rbis1* i jego odddiły, 
W agons Lita Cook 1 jego oddziały , B p. 
F ra n c jp o l oraz P o lsk i Związek T u ry s­
tyczny. — Cena uczestn ictw a w tej wy- 
ciaorce rzpocziyna się od i l  88. P rzy jm o­
w anie zgłoszań zam knięte będis dn ia  24 
m aja  o od. 12 w południe, — W M elkicn 
bliżazyob in fo rm acy j udsie la ją  b iu ra  p > 
dróży oraz P olsk i Związiek Turystyczny 
w Krakowie,

Pociągi wyolacikowe w  df*. Kraków- 
S k U J . D yrekcja okręgowa kolei państw o­
w ych w K rakow ie zaw iadam ia, że t 
dniem  15 m a ja  br. d la  p rz e ja s iu  podróż­
nych za b ile tam i w yctecikowem i po- 
w rotnem i, zostały usta lona  następujące 
pociągi wycieczkowe: Na lin jach  Kraków
  Z akopane — Ł osina W iolka; odjazd z
K rakow a 0.45 w  soboty i niedziele wizgi, 
dni przedśw iąteczne i św ięta a lb i o godz. 
15.21 w soboty wzg. dni prradśw iąteczne. 
W  drodze pow rotnej: odjaed z  Z akup i 
nego 6,35 w niedziele 1 poniedziałki wgzl 
św ięta i dni poświąteczna, albo o godz, 
17.20 w niedziela i poniedzlr tki wizgi, 
św ięta i dni pośw iąteczne. — Na lin ji 
Kraków — Zw ardoń — Giębce — Kraków: 
odjazd z K rakow a 5,10 w eoboty i n ie ­
dziele wzgl. dni p rzedśw iąteczni 1 św ięta, 
albo o godz. 14,25 w soboty wzg. dni 
przedśw iąteczne. — W  drodze pow rotnej, 
odiązd ze Zw ardonia 18.4.7* z Głębiec
18.40 w niedziele l poniedziałki w-zgl. dni 
św iąteczne i pośw iąteezne. Oddazd ze 
Z w ardonia 5.40, z W isły 5.50 w ponie­
działki wzgl, dni poświąteezne, — Na 
liń ji Kraków — K rynica — Kruków: od­
jazd i  K rakow a 23,20 w soboty wzgl. dlni 
przedświąteczne albo 11.25 w soboty wzgl, 
dni przedśw iąteczne. W  drodze pow rot­
nej odjazd z Krynicy o gjijz, 1110, albo 
15,35 w nlediziele i pónledizaalki wzgl. 
św ięta i dni pośw iąteezne. — Pociągi wy­
cieczkowe na lin ji: a) Kraków — H u ­
cisko, Jeleśnia i odw rotn.e, -b) Bielsko 
B ielsko Górne, B iała L ipnik, Cieszyn, 
Dziedzice, Oświęcim — Zakopane Łosina 

| W ielka i odw rotnie; c) Bielsko, Bielsko 
Gór ne, B iała L ipnik — GłehcJ- Zwardoń,
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flucisko i odwrotnie, zos taną usta lona 
dodatkowo w term inie późniejszym, w j-  
be czego przejazd za biletami wycieczko- 
wemi powrotnymi w relacjach pod a), 
b) i c) dozwolony jest aż do odwołania 
we wszystkich pociągach osobowych kur- 
mnących na danej linji. — Zgdnie z obo- 
wiazującemi przepisami dla biletów wv- 
c'ec7kowyc!. powrotnych, przejj. d innemi 
jiociagami osobowymi lub po?piesznerri’, 
jak rr— n > przejście do innych pociągów 
osobowych lub pospiesznych jest n iedo­
zwolone.

Z Polskiej Akadamji Umiejętności, P o-
siedzenie Wydz. Historyczno-Filozoficzne. 
go odbędzie się we wtorek dnia 22 m a ji  
br. o godz. 6-ej Porządek dzienny: I)oc. 
dr. Ferdynand  Zweig: Technika i ekonom- 
ja. Mgr. Zbigniew Siemieńsni: P op ier  w ar  
tościowy w stałem oprocentowaniu, przed, 
stawi czł. A. Krzyżanowski. P i ł e m  'od­
będzie się posiedzenie administracyjne.

A u d y c je  ra d io s ta c ji 
k r a k o w s k i e j

Wtorek, 22 maja 1831.
7.00—8.00 Audycja poranna z W arsza­

wy. 11,35 P rogram  na dzień bieżący.
11.40 Codzienny przegląd prasy  polskiej 
z arszawy. 11.50 Wiadomości bieżące. 
1157 Sygnał czasu i hejnał z Wieży Mar;
12.05 Muzyka z p łyt: Schubert: Ni' dokoń 
czona symfonja. 12.30 Wiadomości mete­
orologiczne z Warszawy. 12,33 P ły ty  g ra ­
mofonowe: 1) Czajkowski: Kaptys włos­
ki, 8) Czajkowski: Serenada m elancho­
lijna. 12.55—13.00 Dziennln południowy z 
Warszawy. 15.00 Hejnał i pleśni majowe 
z Wieży Marjackiej.  15 20—17.50 Trans, 
a Warszawy. 17,50 Odczyt pt.: ..Żyjące o- 
groly", wygi. dr. M. Siedlecki, prof. U. 
J. 18,10 Muzyka lekka z Warszawy, 18 50 
P ro g ra m  na dzień następny. 18.55 „S tary  
Kraków" w opr. dr, .T. Dobrzyckieg». 
19.10 Rozmaitości. 19,15 Płyty gra.mof.mo 
we. 19,25 Trans, z Warszawy. 19 43 Wia- 
m.iści sportowe lokalne. 19,47—23,30 Tr. 
z Warszawy.

Pracy dla bezroootnych narodowców!
Kraków, 22 maja.

Zarzad Krakowskiego Koła Stronnic­
twa Narodowego otrzymuje codzienni 
zgłoszenia rzemieślników i robotników 
narodowców o jakakolwiek prace. Wia­
domo, że nasi rzemieślnicy i robotnicy, 
n:e mówiąc o inteligencji nar. myślącej, 
znaleźli sij w trudniejszem położeniu, niż 
•eh towarzysze odmiennych przekonań. 
Trudności, przypisywane kryzysowi, 
wyzyskuje się, aby swoim zwolennikom 
zapewnić utrzymanie, żada się od clic 
cych kawałka chleba, aby dla niego za­
parli się swoich przekonań. Najskrom­
niejszy nawet kęs chleba ma być nagro­
da za czołobitność.

Ta wyłączność na korzyść swoich 
nakazuje nam ? wszystkim narodowo 
myślącym pomyśleć o bliskich nam 
przekonaniami, bezrobotnych naszych 
ludziach. Narzucono nam len sposób sa­
moobrony, musimy go więc użyć. Teraz, 
gdy z wiosna ożywiła się praca, niechże 
wszyscy narodowo myślący ludzie, któ­
rzy potrzebuję choćby chwilowych pra­
cowników, poszukają ich w szere' 
własnych, pozostawiając troskę o innych 
ludziom odmiennych przekonań.

Aby ułatwić wzajemne zbliżenie się 
pracodawców i pracobiorców, Koło kra­
kowskie Stronnictwa Narodowego (Kra- 
ków, Rynek Gł. 6, I p.) chętnie wskaże 
ofiarującym prace robotników pierwszo­
rzędnych wszelkich zawodów spoin ę- 
dzy swoich członków 1 sympatyków.

Nikt nie może sle wymawiać, jeżeli 
pominie tę sposobność dania pracy swo­
im ludziom.

A!e pozostaje jeszcze druga sprawa. 
Nie wszyscy i nie odrazu znajdą pracę, 
dlatego też- Koło krakowskie Stronnic­
twa Narodowego chętnie przyjmuje dat­

ki na pomoc dla bezrobotnych, które 
można składać w biurze Stronnictwa 
iRynek Gł. 6,m. 9) lub w administracji 
„Kuriera Powszechnego (ul. Sławkow­
ska 26, II p.). Ofiarodawcy zaś będą 
mieli pewność, że składki ich dotrą do 
właściwych rąk 1 ulżą niedoli Polaków, 
dotkniętych bezrobociem, a nie będą zu­
żytkowane dla żywiołów wrogich, lirb 
obojętnych.

Wszystkich ludzi dobrej woli prosi­
my o natychmiastowy odzew na ten 
apel.

K R O N I K A  L W O W S K A
REPERTUAR TEATRÓW MIEJSKICH

TEATR WIELKI
Wtorek 22. 5. g 19.30 „Wesoła Lwowski 

Fala". (Przedstawienie losowane).
TEATR ROZMAITOŚCI

Wtorek 22 5. g. 19,30 „Dziewczęta w 
m undurkach" .  (Ab. 20).

REPERTNAR FILHARMONII 
LWOWSKIEJ

We wtorek dnia 22 maja w sali Pol. 
Tow. Muz. interesujący koncert symfo­
niczny popularny pod dyr. Dr. Adama 
Sołtysa.

KOMUNIKATY TEATRÓW MIEJSKICH 
Teatr W ielki Wobec ogromnego powo 

dzenia i licznych zapytań z sz-roHcli kól 
publiczności, ora/z. celem udostępnien a 
wszystkim swych przedstawień ..Wesoła 
Lwow-ska Fala" wystąpi j e l c z e  d w u ­
krotnie w Teatrz.e Wielkim i la dzisiaj 
we wtorek, oraz, jutro we środę dwa nie­
odwołalnie ostatnie przedstawienia swe­
go świetnego programu. Są to przedsta­
wienia losowane na które wszy?'kie mioi 
sca otrzymać można w cenie za 1 1.59

zł, i 2 zł. Kóriec przedstawienia -o 10.30 
wieczorem. Bilety do nabycia wyłącanie 
w Biurze Fot-Abo-Rad plac Mariacki 9, 
tfcl. 26 56.

T»atr Rozmaitości. Dzisiaj oraz w in t
następne świetna nowość Ch. WinsJoe 
.Dziewczęta w m undurkach"  (Abon. 20) 

która dzięki swemu sensacyjnie ujętemu 
problemowi wychowawczemu t pełnej 
dramatycznej expresji, żywej I b-rw nej 
akc j : s ta ła  się prawdziwą sensacją dnia 
1 ud: ąc wśród lwowskiej p u b l ic z n i e  te­
atra lnej niebywałe zainteresowanie. Reż, 
Wł. Krasnowiecki. W rolach głównych 
pp.: Martini. Życzkowska. Krzywicka, Jz 
kubińska, Kipeniów na. Dobrzańska, oraz 
Bonacka, Kamińska Matusiakówi.ą, Mi 
kluszkćwna, Niczewska, Kwiatk:e\viczow9 
Różycka. Slaska, i inne. Dekoracje p ro ­
jektował A. Pronaszko.

W ystępy Ludwika Solskiego w  Te 
itrze W ielkim . W piątek dn.a 25 bni. 

odbędzie się w Teatrze Wielkim premje- 
ra  „Dożywocia" A. Fredry z gośc inam i 
występem Ludwika Solskiego w Jego 
niezapomnianej kreacji Łatki, P rzeds ta ­
wienie ..Dożywocia" z w ystęp jm  ;.nakv 
mitego Artysty, ktorego Lwów wk dło 
go nie oglądał na scenie stanie się praw- 
dziwem świętem dia naszej publiczności 

j teatralnej. Obsadę poszczególnych ról sto 
nowią pod reżyserskim kierownictwem 
Dyr. Solskiego pp.: Kossocka, Śliwińsk1 
Machalski, Jaśkiewicz, Guttner Broch­
wicz, Do-rwski, Więckowski i inną

KOMUNIKATY
Polskie Towarzystwo PoUtscbaiczo>

zawiadamia swych Członków, ż> s ta ra  
niem Sekc.ii Mechaników P T P  we śr.odc 
23 m aja  odbędzie się w sali Towarzystw', 
(ul. Zimorowieza 9) odczyt p. Jnż Rober 
ta Szewalskiego pt.: W y b 'r  najekon •
miczniejszej tui Diny parowej". Począt ek' 
punktua ln ie  o godz. 18.30. Coście w pro 
wadzeni przez Członków mile widziani

M EB LE
typlalnie, ladalnte, gabinety * wlasucl 

W y t w ó r n i  poleca
K D W A R P 70?

KLEBAN
lw ó w , Sobieskiego 3 —  T e '. 70 -45.

Znany z solidności
A R T .  Z A K Ł A D

M u  Kościelne!
Jana  W o j t o w i c z a  
w Przemyślanach, woł. Tarnopol.

Poleca P. T. Duchowieństwa, Ołtarza, 
•mboajr. Chrrśeielniee, koaf-sioneły atc. 
O dławiania I koaaarwaaia ataryrh ełta- 
ray. Ceay aajprzyatępaiejate — dogodne 

•piaty. fO I

K O N EW K I
specjalno do podlewania z sitkami

m o s ię in e m i  1047

M a a S B E N P L
Skład i W arsztat Blacharskie

Lwów, Wronowskich 6, te ł. 1-66.

S y n te ty c z n e 7bQ

W O D Y  M IN E R A LN k '
mruki „ Z d r o w i e “

n»iama rzwiysT ,̂ naisW^t^cTnitiłYP.

D ro b n a  ap rz e d a ż  w a p te k a c h  i d r o g e r ę c h .

M £ B L E
pierwszorzędne wykonanie. Jadalnie, Sy­
pialnie, Gabinety, Pokoje kombinowa­
ne, Tapczany, Kluby, nowoczesne fo­
tele, materace i dekoracja wnętrz po ce­
nach niebywale niskich pi eca W iedeńska 
wytwórnia J A N A  O R T N  E R A 
IWÓW, SYKSTUSKA 41 — Telefon *7-79. 

• • - -.-i ,- ,1055

W Y T W Ó R N I A  O R G A N O W
d a w n ie j „ R U D O L F  H A A S E *

LWÓW — UL. PIASKOWA 9
pi '-c a  się nadal Przewielebnemu Ducho­
wieństwu i P. T. Komitetom Kościelnym

Wytwórnia wykonują nowe organy wszel- 
kich systemów, przearow adts czyszczenie .stro­
jenie era z wszelkie konstrukcje tychże. D ostar­
cza rówaież pn edyńete głosy organowe

Wszelkie zlecenia wykonuje aa warunkach, 
j po rąnaeh przystęonych. 863

R EtfU M A

»POLREK«
POLSKA R E K IM U

•  LWÓW, FMDftY t  a TKL. a

M C  I X  I  E -  poleca po cenach aai. 
"  a iiiiych  ! aa W d ze

dogodno ra ty : O tom anr od 26 a). Syaialais 
ed 200:— zł. Kredensy kueheano od 35‘—• sł 
Łóżka solowo od 15.— ił. 3 podaszki a 16.— sl 

Siatki a 17.— ił. Krrecla a 6.— sł.
Maltańscy Magazyn Mobil 111 

Keoornlka 23 róg ni. WrenewskieJ,

Każdy wyraz 10 groszy. — Ogłoazoala 
nic handlowego 10 wyrazów 50 gr., dla 
poszuk. pracy do 15 wyrazów 50 gr. » O ę £ o s ‘z m i a  d t o & H e «

Jedno ogłoszenia nie może przekraczał 
50 słów. Ogłoszenia reklamowo wśród 
drsbnyeh kosztują za 1 mm. 1 łam. 30 gt

i n t e r e s y  f i a n d i l k  S p w e d a a e

Ramy stylowe
Jo obrazów, najnowsze wzory 
zagraniczna, karniaze do ok ie i 
wykasuje specjalista H. Kotorba 
Lwów, Dulębiank’ (boczna ło- 
nanowiczal 2521

Wybitnie
Inteligentnej spólalczki z kapi 
tałam i wapółpracą ewentualnie 
pierwszorzędna zabsip ieeisn ia  
hipoteczne. Listy Kurjer, Lwów, 
Zimorowieza 10 pod ,10.000.* 

1749?

J i u p j n a

Willę
komfortową okoliła Listopada 
obciążoną pożyczką hipoteczna 
(Miejska Komunalna Kasa 
Oazeządności wykluczona) kuplą 
List* Kurjer, Lwów, Zimorowi­
eza 10 „Wkładkowiez Kasy".

17502

Nie wyrzucajcie
Swoich pieniędzy, kupu jąc 
tandetę sklepow ą lecz wprost 
w źródFs, F irm a SANDKER 
w ytwórnia mebli i tap lcem la 
Leona Sapiehy 34, poleca ewe 
wyroby suszone nr w łasnej 
suszarni 1 pierwszorzędnego 
gatunku. Sypialnie, Jadalnie, 
balony, Pokoje męskie, urzą 
dzenia kuchenne. Otomany, 
Bufalkl, Krzesła. Tapczany 
I wszelkie inne w e ile  najnow 
szych wzo.'ów po cenach bar 
dzo niskich dogodnych epł* 
tach.. Uwagal Każdy kupu- 
lący korzysta po roku t . bez- 
płartiySgo odnow ienia mebli. 
iJwaga na firm ę SANDKER 
Lwów. L. Sapiehy 34. 84?

Realność
bardzo piękna, wraz z pareolą 

badyakiam przemysłowym do 
sprzedania. Wiadomość n w ości- 
eiela, Lwów, nl. Kordeckiego 
14. 1737?

Parcela
rzj Csehaaawlkisgo d. i, io- 

dania Bliżaza wiadomość Lwów, 
Mikołaja 17 drugie piętro. 

  1748?

Kamienicę
nową, I. p., egródak-sad boczna 
Gr«ahowakiej (Listopada) sprze­
da właściciel (Mikołaja 2-. bp .).

Fortepian
Krueiotki, zaakomity sprzedam 
bardio tsaio. Sklotiarsk! '  > 
pernika 26 Lwów 17520

Do sprzedania
maszyaa de piaaaia. Wiadomość 
telefoniczna pod 36-20. Lwów 

'749'

Tanie meble
okazje dla pensjonatów —: ur .Jo* 
da Lwowska Pnjliezna Hala .i- 
cytaeyjaa Lwów, Halicka 19.

’494

Fortepianyf
pian ina, za różno e«ay, zn_.ee- 

ite pod gwarancją spriads)a, 
zamiania. wyneżyesa Haaak 
Lwów, Piłsndskiogo 21./I. teic

17363 fon 35-45. 104J

„Eskimos**
Lodownie, lodowniezki sprzedaje 
najtaniej F. Raataehner, Lwów, 
Legjanów 37. 1054

Fortepian
prawie newy ok jły ja ie  tanio 
sprzedam Lwów Asnyka 1 drzwi 
10 17521

„Centrozbyt**
Lwów, Boimów 4 sprzedaje zle 
mniaki 5*85, miód pszczelny 
gw araatew -ny 1 kg. 1.75. 888

Rowery
ajawa i zagraniczna ed zł. 120. 

Raki ty krajewe i angielskie ed 
zł. 18,— poleca Autoaport L w ó.., 
Słowackiego 2, 773

Sypialnie
jadalaie. pokoje mąakic po cc- 
aaeh najniższych po'eca Briiek i 
Gruaer, nl. TrybuBilaka 16.

W C

Najelegantsze
płaszcza damskie i kestjumy 
wysprzedsje z powodu kończą­
cego się sezoau po bardzo ni­
skich eaaaeh firma: J. Pasam 
l.wów, nl. Akademicka 2 (Fi :el 
G esrgea). 1048

5-pokojowe
okok Politoehaiki do w yasjęelt 
od sierpnia, czynsz 180. Infor­
macje: Gazeta Mieszkanie* ,
Lwów. Pasaż Hansmaaa. 17439

Pierścienie
beki, boloe, wentyle de każdego 
motoru, wszyatkie wymiary stal* 
na akładzie. Wysyłka aa pro- 
wineję odwrotnia. Caay najniż­
szo. Skład fabryczny: Lwów.
Pasaż Mikolaseha, Składnica 
O pea .Miebelia* tal, 6-39. 976

słeneesne, pełny komfort d w; 
najęcia ed 1 czerwca. Lwa* 
Zyblikiewicza 26, Dezerea.

1741

Wynajmie
od lipea 4 pokojowa pomieszka, 
a ie dzielnica łyozskewska Inb 
pobliże emer. w iaedyrekter Ban­
ka. Zgłoszenia telef. 70-74175 54

5 pokoi

Dwupokojowe
mieszkanie pełnokem fertewe ne 

i kamienica zaraz wyaajmc 
t.wów Królowej Jadwigi 47 De- 
tere* wskaże 17491

Pokój
kachaia, gaa, elektryka 
de wyaająeia od 15 ez< 
Lwów, Wyspiaóakiegc 12, 
doć między godziną 1?—1

3 pokoje
kachaia komfort Lwów Japoń­
ska 4 zaraz do wyaająeia doaor 
ca wakażo 15751
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Do wynajęcia
solidnemu pana pakój umeblo­
wany, trzyma a, Lwów, Ko­
chanowskiego 98. 17516

3 pokoje
kuckaia, Lwów Zofji 8 — na­
daje się dla lekarza — De- 
coraa. 17528

Lokalu
biurowego w aeatrum  (1 lab 2 
ubikacje) posznkuje poważne 
przedsiębiorstwo. Zgłoszenia
Kur jar, Lwów, Zimerowieza 10 
ped „Nina". 17470

Pokój
z balkonem, łazienkę, pełny 
komfort, Lwów Kochanowskie­
go 95/4 o 0—17._______ 17539

3 pokoje
i  przyafclozyto£e!tmi, komfort, 
Lwów Koehmowiklflgo 48 do 
lorco wskaże 17540

3 pokoje,
kuchnia (komfort) Lwów, ul. 
Karpińskiego 9 de wynajęcia

17468

4-pokojo we
1 p. de  najęcia od 1 llpea 
ezalyw«ka 27

Lokal
(b. restauracyjny) 4 ubikacje, 
komfort, o ra i 2 pokoje front, 
i  kuchnię półkom fert wynajmie 
gospodarz Lwów, Mikołaj* 20 
reg Zyblikiewicza) 17544

-  Ły-
175n

5 pokoi
komfort, ałeaeeaao. napr ciw 
ogrodu, do w ynajęcia, W iado 
mość n właaciaiela L wów, Ba- 
denich 5. te!. 1266. 17542

4 pokoje
łazienka, gaz, alektryka, tan- 
tralne opalenie gorącą wodę 
W ysoki porter. Łyczakowska 46. 
Lwów, ed 1. czerwca. 17543

Pokojowa
azuka posady we Lwowie ed 1 
czerwoa 1934. Listy Kurjer Lw 
Zimorowicza 10 „Uczciwa pok-- 
jowa  17514

Do wynajęcia
kawalerskie dw npekejowe mle- 
izkanie przedpokój, łazi ika, 
zeatrograewanle, trzypokojowe 
■ieazkanle, komfort, centregrze- 
wonie te l. 39-80. 17547

kucharka peazukujo miejsca od 
1 osorwca Kalinowska u p. Bog- 
danowiczowaj Białobeżnica 17532

Poszukirę
mieszkanie ed 4—5 pokei.z kom ­
fortem możliwie z ogrodem lnb 
willa sama dla siebie w dzlel- 
atey VI, wiadomość te l. 37-64. 

1 175*'

osoba poszukuje miojaaa pielę- 
gniarki towarzyszki starszej pa­
ni lub do dzieci Wiśniowska 
Kossów ad Czertków Białobo- 
ia ica  1753;

1jż’ u m M .
1Pokóji1

amoblawany ałeaeezar od 1-ge 
czerwca do wyaajęels. Lwów, 
Obozowa S . m. 4. 17479

Pokój
•bsiaray. ałonaetay, kamfortawy 
balkon dwa welśeta. Lwów,
Własna Strzecha 9. 17486

Urzędniczka
pssznkajs pokaja nmeble« zaago 
osobne wejście. Zgłoszenia z 
daniem warunków K arjer, Lwów, 
Zimorewlczn 10. „Pobliża tram-
waiu”.  11 )5

Pokój
frontowy nmoblowony komfort 
do wynajęcia. Lwów, L tnarto - 
w iczi 12 parter łowy 17^35

Pokój
umeblowany z osobnym weko-
dem dla pani ba stanowisku do 
wynajęcia Lwów św. Jacka 5 

17524

Pokój
smeblowany 1 czerwca de - 
najęcia Lwów Listopada 41 1 p 

1753

Pokój
balzon, komfortowy, um eblowa­
ny dla u -zędn ika(k i)  wynajmę 
Lwów, Głowińskiego 17 m. 11 

17 18

Pokój
imebiewany słoneczny z bslko 
nem odoejaaę Lwów, Piłsudscie
go 3. m. 7. 17* ''

Samotna
Osoba lat 40 bezwzgl. uczciwa 
autnienaa, pracow ita zajmie się 
domem at. dziećmi (pomoże w 
nauce języku aiem.l i azycie. 
W aruaki b. skromne. Łask. zgło­
szenia Kurjer, Lwów, Zimero- 
wiczs 10 pod „Religijna". 17500

Niania
rutyabwana przyjmie posadę za­
raz. Długoletnie świadectwa, po­
ważne referencja. O ferty „dla 
Zofji" de > dmin. Kurjere. 17513

Tańczysz?
Uczęe się u  pedago' 
ga cboreografjl K a r  

taa Wieczystego — 
Lwów Rynek 40 bę­
dziesz tańczył rytmicz­
nie i elegancko.

2024

Tennisowe
godnie 7.90, koaznle 2.75 jody. 

nle^ w wytwórni „C entrum ”, 
Lwów, Skarbkowska 4, nap. Ki­
na „A tlantic". 1031

Tel. 51-89.
Lwów, ul. Zyblikiewicza 2t 1. p. 
drzwi 2. Przepisywanie na ma­
szynie Strona 20 gr., kepja 5 gr 
(również w jęz. n:em. i fran c ) 

17459

lekarskie 4,90, L.arowe 5.90 je ­
dynie w wytwórni „Centrum*, 
Lwów, Skarbkowska 4, osp. Ki­
na ..Atlantic". 1031

Właściciele
realności — administracji domów 
i Wszelkie sprawy detyazęce 
nieruchomości załatwia ratyne- 
wany zarządca — właściciel 
realności. Referencie — gw a­
rancja. Lwów Mikołaja H a  par­
t e r l a  Wy. 17553

OBI YIE poleca aajtaniej katn„ 
lioki magazyn JOT-ES. Lwów, 
pi. Kapitalny 2. 590

Wzorowa
pracownia zegarmistrzowake-złe- 
tnieza Albina Mutki, Lwów. pi. 
Bernardyński 3. — zabudowaniu 
OO. Bernardynów. 2680

Płaszcze

„Rozwód**
1 unieważnienie małżeństwa we­
dług obecnyeh ustaw polskich 
w ópraeewaclu dr. Elkona Mar- 
guliesa, adwokata we Lwowie, 
Księgarnia dr. Bodeka, Lwów, 
Batorogo 12. 1007

M ‘x d 'c < M ii s k j a .

S Ko!e-Groedlowo
nowe otwarty pensjonat „CASI- 
NO« komfort, teaia, biblioteka 
radjo, sala dancingowa, wyśmie­
nita kuchnia, ceny n sk ie  Zgła­
szania Zarząd Czesław Kaiser 
Skole. 17230

Dobra

Młoda

Urządzenia
oświetlenia elektrycznego, — 
dzwonków, telefonów, greme- 
chrony, wykonuje tanio i solidnie 
„Elektra" L w ”.w Pasaż Mikol - 
seha tel. 10-8i>. 1303

Torebek
damskich pracownia „Berssz" 
mieści się obeenie przy Zimoro­
wicza 7 (Lwów) 1943

Biuro
Maehaiewskiej, Lwów, K opert ' - 
ka 22, Telefon 446, poleen bufę- 
tewców, cukierników, kucharzy, 
wykwintna kucharki pensjonato­
we, klncznice, gospodynie, nau­
czycielki Niemki, Francuzki, wy­
chowawczynie, freblanki, bony, 
pielęgniarki niemowląt, oraz 
wszelką służbę.___________17562

Ogłaszania w tej ru»ryce amlssuaa 
mg i e  U slOw beaetatale

Potrzebna
panna dochodzącą da dziew ­
czynki 4-lntnlr zaraz Kraków. 
Łabzawzka 26. m 3, godz. 12—2 

K 17560

Uczenicę
Srzyjmie A telier A rt. Robot 

ęezaych Kraków, Dunajew­
skiego 6, m, 2 .__________k1~ >59

Aplikant
adwukackl z prawem substytucji 
posznkiwa r. Zgłoszenia Kurjer 
Lwow., Zimor. 10 pod „Apli 
kant*. 175* ’

Worochta
Wytworny 4 > pokojowy ' otel — 
pensjonat „Zł< ty Róg”. N ajpięk­
niejsze położenie, uuoerow r to ­
warzystwo, wykwintna kuchni*, 
pokaja słoneczna werandowe, 
zdała od kurzu i gwaru. Obok 
olaża Prutu 17256

Meble
K H B B j  do waze'kich po- 

X U H  kojl aaj kerzv ' tę 
* P  * ni «yć można W WY.

TW SftNI LEBLl Fr
,  „  . . _ Zielińskiego, Lwów. 
Kołłątaja 5 w podwórzu. S ta1
’« sWadzi*, p*

śwókłdą zapewnia wy naje 
( upuo) willi „Leśnej" w Brzu­
chów .carh. Na aezoa eała will" 
lub 3 pokoje. Zgłoszenia na miei 
se t 1729fi

Tanio
akaie Muski, spodaiee, sala 

fraki, fartuszki, pcńi soky, . a 
fermy poleca: Szekalska, Lwów, 
Halicka 12. 1. piętra, 975

Sandały,
trepce wykonuje do mtary naj­
solidniej W ytwórnia „Ibia", Sa. 
bieikiago 9. 1008

Pantofle
damskis, szkolne, wykonuje je 
dyaa Lwowska Wytwórnia „Ibia1 
Lwów, Sobieskiego 9. 1003

Magazyn Papieru

Scbex i Steuzel
Lwów, Sykstuska 2, tel. 34-30. 
poleca Papiery i przybory te- 
chniczne.   106

Worochta
°olakl pensjonat „Perełka” — 
'7 komfortowych pokoi — wyk 
vintua knchnia warszawska — 

wytworne towarzystwo. Zony 
konkurencyjne. 17255

Wygodę

J aremcze
pensjonat „Stenia* pięknie po­
łożony, kort tenisowy, — poleca 

larwszi .rzędu wyborowe utrzy 
M anie, Ces i b. niskie. Dli sfer 
urzędnii lyoh i wojskowych zniz 
ka. Sfafanic Sadlińska, jarem- 
cze. 17352

J A R E H C Z E
Chrześcijański penzjonat

„ G O R G  A N"
poleca pokoje z 

niem po 6 -
utrzyma 

-7  zł.
175S

Zegiestów-Zdrój
Nowy komfortowy pensjonat 

dyetyczuy Sonato Dr. Piotrow ­
skiego. 101 ’

Żegiestów
Pensjonat „Zerlina* poleca po 
keje komfortowe (bieżąca woda 
ciepła i zimna) posiłki 4 razy 
dziennie, smaczne i obfite. Ceny 
aa maj i czerwiec zniżone 
Bielecka. 16104

Rozłucz
Najpiękniejszy pensjonat „Jani 
na" wśród lasów szpilkowych, 
pakoje słoneczne z balkonami, 
4 razowa smaczna i obfita pen* 
sja 3 .5 0 -4  zł. 16179

Skole
Chrześcijański pensjonat nad 
Operna- tuż pod lasem. Dobo­
rowe utrzymanie, Elektryka. Od 
czorwca. A dres „Wiilu aa Pla­
ży". 17100

Horyniec - Zdrój
stacja kolejowa w miejscu, Ką- 
pislo — Siaiczane — Borowino­
wa. Wodolecznictwo wyleczą 
—cutecznle i szybko wszelkie 
choroby reumatyczne, kobiece, 
nrzemieny m sterjl. Okolice lesi­
sta, — park — tenis — piękne 
wycioctki — kąpiele rzeczne — 
dancingi — kawiarnia ranzyks 
zdrojowa. Pierwszorzędne pea- 
sjan ty zakładowe ,Kulistuwka" 
i „i lek . udrówka” wykwintnie 
urządzone Sezon już otwarty! 
KorzystejciO - taniego Sezonu 
Wiosennego. Ir.to cji udziela 

pteka W Pana Dóbr- isklaga 
wa Lwowie . i  Djrr. Zakładu 
Zdrolowege H e ry i s — Zarój 

1.120

Worochta
Pensjonat „Liljani_" fann< pokoje, 
werandy, wodociągi 'łazienki, 
stylowe sala, salonik, arna m i 
pożywienia. Ceny niski s. 16155

Dwór-gensjonat
Sobole n/Sanem — Bieszczad)
lesista — kąpiele sanowe _
plaż* koło dworu — W ielki s ta ­
ry park — kuchnia wykw;ntna 
Ceny niskie. Informacje Bran. 
dysowa Lwów, św. Teresy 12 
parter, tel. 94-6 17438

Siedliska-dwór
poczta, stacja, teleton 5 kim 
Choreśnica przyjmuje letników 
od 15/6 — lasy, staw, tenis, 
fortepian, radjo. W ikt dobry, 
cena przystępna. 175’6

Nie należy odkładać

„Kurjera"
przed przeglądnięciem

n
bo są one nietylko

o b ra z e m  ty c i a ,
le g o

MasMu i c leni,
ale mogę być rfiwnleź

podnieta I bodźcem
T w y c h  p o c z y n a ft 
I p r z e d s ię w z ią ć .

Związek
Peiskieh Urzędniczek Pańutwo- 
wych we Lwowie zewiademią, 
ża przyjmuje urzędniczki z całej 
Pelski wraz z rodziną do Schye- 
a i.k  w Diłoku keto Miknliczy- 
nn od 1 czerwca. Informacje
-1.95-35 Lw ów, Czereśni ow* 31.

17490

Piwniczna
Pensjouat „Zofjówka", położeni 
nad Popradem , biiake kolei w 
zaciszaem, pięknem miejsca —
onleca pi aje wraz z utrzyma
nlem. Knchnia na maśle. Ceny 
urzystęone 16151

W  R o s j i
orzyarłość dia tysięcy in te ligen­
cji polskiej 1 Rosyjskiego Wyucz;’, 
zwłaszcza dzieci, z poprawnym 
akcentem, indywidualnie, Itib 
zbiorowo, starsza polka z rosyj­
skim dyplomem i.auczyele!skiiri, 
na warunkach przystępnych, we- 
J ł"g  umowy. Zgodzi się na wy­
jazd. Pisemne zgłoszenia przyj­
muje przes grzeczność: Firma
Rudolf Meno, Lwów, ul. Ruto>v- 
skiego 4. dla Wandy Bojarzyri- 

? skiej 17426

Lukraiywne
oouwfe męskie, damskie, wyko­

nuje, poleen
R  —  pC A

l.wów, Chorążezyzay I le  tele- 
f-n  21-10. Specjalność — Obi> 
wrlo turystyczne 425

Nowoczesne
rządzeni* wodolecznicze, inh 

je solankowe, emanatorium
radowa, kąoicle ho •owlnowe

■siada Zdrojowisko Inowrocław 
j R nmatyzm, artrety tm , chorob: 
j 'rzemiaay ma t e  1, kobiece, 
; ;zieci, nerwowe, porażenia, 

■racje ryczalto »e. Iufnrmnie 
-■rzą . 9 ę

Dz eła K. Maya
wydanie p rzed’..- , jnne ilustro- 
waneekapadjuje Księg irn i. Wv-. 
yłkoy a Lwów, Piłsudskiegn la  

Na żądanie proepekta. J5665

W o r o c h t a
*woc7.cscy pensjonat „O A 7A " 
od zarządem B. N:ewinrowsk\e- 

ro z nowoczesnym komforte-r, 
v każdym pokoju bieżącą c*e 
’>łe i z im n w o d a , bal rony, le­
żaki łazienki, pianiu >, rndj 
pięknie położony nad Prute i, 
z obszernym nlacem — kac3n:o 
Wyborowa. Ceny niskie. T r V  
V .  -7  r 7

NOWOCZESNE HEBLE STa LOWE
do kulturalnego J.mod* 
nie urządzonogo mie> 
Btkanfa I biura aa nie- 
zbędne, bo proste I teid»

fiok. ST. 1907.
2244

e m m y fo M
Lwów, plae Beraardydsk! 15. tel. 47 -11

H a m o r  z a g r a m c z n y

— Tc cieknue. proszę pani. Za każdym razem, gdy tan- 
:zę z panią, t a n i e c  wydaje  mi s i ę  krótszŁ

— 1 taJj jest w istocie. Dyrygent Jest moim narzerao- 
ly m

C F . N N I K  O G Ł I 3 3 Z E H :
R eklam y w tekście t
Na i-szej 'tren ie  . . .  t . . .  zł. T50
Cała 1-aza s t r o n a .........................   . ,, 1.200’—
N'a 2-giej i 3-ej atrenie . „ 0*80
CaU ?-gL lub 3-cia strona . . . „ 800’—
na dalszych stronach tekstu  . . „ 0’70
Cała strona . . . .  . . . „ 60(,'—

Różne rek lam y :
Komunikaty i srtyku y reklamowe 
Na stronie kronikarskiej . . . 
W dodatku IDeracko-naukrwym . 
Nekroiolri do "00 mm. . . . . . .

„ 300 „ . . . . .
„ powyżej 30C mm.

Zł. lw -
0-80 
1 —
0-40 
0-80 
1 —

Ogłoszenia d tobne:
'głoszenia za tekstem za mtn. zł- 0’?0

Na oat. stronie i wśród drob (6 łam.) „ 0*30
Ogłoszenia drohne za słowo „ 0’10
Mctrymonjalne . . . . .  „ f!’20
D a poszukujących pracy za słowo „ 0’05

"fmsz. oiryjm u'- »ie tylko za gotówkę.

Podstawą obliczenia jest 1 m|m w 1 łamie. ndwyzka cen ogłoSzeri mo/e nastąpić w  kazdyin czasie i obowiszuie t n k z a  te oyłoszenia, które zostały 
zamówione poprzednio, a lie były zgóry zapłacone. — Zr zastrzeżenie miejsca dolicza się i proc. — Z a  układ tabelaryczny dolicza się 50 proc. 
Ogłoszenia w numeraob świątecznych niedzielnych (z datą  poniedziałkową) k o s z t  ' ą o 30(,|„ dyn/ci.

' I l i i l l i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i iw R  

UW A G I i
Omyłki, która zasadnie ’o nie rmienlaja t r e j . 
ogłoszenia, nie upoważr 'a :a do zadania zwrorn
? o t ó v Tk i  a n i  t e ż  n ie  o b o w ią z u j ą  A d m i n i s t r a c j i  
d o  b e z r ł a t r e o o  p o w t ó r z e n i *  a n o n c u. K r  u m i-  

k a t ó w  b e z p ła t n y c h  n ie  u m i e s z c z a  s ię  7n ; i e k  
n ie  u d z ie la  s ie .  R e k l. a m e c ie  p j ie i s c o w o  u w z a lc  
n ia  s i ę  d o  d u i  3 - c h ,  z a m ie i s c o w .  d o  d n ‘ - m  n 

o i  daty ukazania s ie  ogłoś; 2 a e r ? ' - -
plarze dowodowe liczy się 75 g>. O ę o --o . 
do n u m ę * u  b i e ż  o r z y j m u i * ’ sic H o  r o r - .  !

W ydaw ca: D. Maciejko. Cżcioakami DRUKARNI KRRSOWEJ Śo. z o. o. Lwów. Mochnackieto 48 Odpow. red. Marian Ostrowski


